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      Gmina Lipno

Niepokój był uzasadniony
Prokuratura Rejonowa w Lipnie zakończyła postępowanie  
w sprawie zanieczyszczenia i obniżenia jakości powierzchni 
ziemi, spowodowania zniszczeń w środowisku naturalnym i 
spowodowanie zagrożenia dla życia i zdrowia ludzi przez Pawła 
T. z Suradowa w gminie Lipno. Akt oskarżenia trafił do sądu.

kredyty gotówkowe

www.santanderconsumer.pl

(opłata zgodna z taryfą operatora)

195 00

Lipno, 
Mickiewicza 2a, 
9:00-17:00

Zapraszamy do oddziału 
Santander Consumer Banku:  

48 Wspaniałych!
Weź kredyt  i zostań  
jednym z 48 zwycięzców!1

1 Loteria trwa od 15.05.12 r. do 15.08.12 r. Organizatorem Loterii jest Kolman Advertising Sp. z o.o. 
  Szczegóły w Regulaminie Loterii dostępnym w oddziałach i na www.santanderconsumer.pl.

R E K L A M A

My o sprawie informowaliśmy 
już w marcu 2011 roku w artyku-
le „Bezprawne sąsiedztwo”. Nasze 
ustalenia opieraliśmy wówczas na 
słowach, faktach i dokumentach 
przedstawianych przez mieszkań-
ców Suradowa i okolic, pracowni-
ków lipnowskiego Urzędu Gminy, 
Starostwa Powiatowego i policji. 
Niezwłocznie po otrzymaniu sygna-
łów od mieszkańców, narzekających 
na opieszałość urzędników, do akcji 
wkroczyli wszyscy zainteresowani, 

wójt gminy Lipno wszczął postępo-
wanie, na miejscu odbyła się wizja 
lokalna, a działaniami zainteresował 
się Wojewódzki Inspektor Ochro-
ny Środowiska i policja. My otrzy-
maliśmy wówczas w zamian wiele 
niemiłych słów od właścicieli owej 
działalności, było straszenie sądem, 
zarzucanie zmierzania przez nas 
do zniszczenia wielu miejsc pracy 
i prawnie dozwolonej działalności.

dokończenie na str. 3

We wtorek NSA pochylił się nad 
skargami skierowanymi do najwyż-
szej instancji kontroli administracyj-
nej przez lipnowską Radę Miejską 
oraz dwie osoby �zyczne i podtrzy-
mał wszystkie dotychczasowe roz-
strzygnięcia. Skargi dotyczyły bo-
wiem wyroku Wojewódzkiego Sądu 
Administracyjnego w Bydgoszczy 
z 11 stycznia uznającego za zgodne 
z prawem działanie wojewody Ewy 
Mes podczas wygaszania mandatu 
burmistrza Janusza Dobrosia. Przy-
pomnijmy, iż z taką interpretacją 
prawa prawników wojewody nie 
zgodziła się Rada Miejska w Lipnie 
oraz burmistrz i jego zastępca.        

- NSA oddalił dzisiaj skargi ka-
sacyjne Rady Miasta Lipna i dwóch 
skarżących, od chwili ogłoszenia 
wyrok jest prawomocny i nie przy-
sługują od niego już żadne środki 
odwoławcze – wyjaśnia Agnieszka 
Jendrzejewska, asystent sędziego 
w wydziale informacji NSA w War-
szawie. – Pisemne uzasadnienie zo-
stanie sporządzone w terminie do 30 
dni.

Zgodnie z prawem w przypad-
ku wygaśnięcia mandatu burmistrza 
przed upływem kadencji jego funk-
cję, do czasu objęcia obowiązków 
przez nowego włodarza wyłonionego 
w wyborach, pełni osoba niezwłocz-
nie wyznaczona przez premiera 
(komisarz rządowy). Z wnioskiem 
takim występuje wojewoda za po-
średnictwem ministra administracji. 
Przed wojewodą procedura wyzna-
czenia komisarza, a przed mieszkań-
cami przedterminowe wybory.           

- Sprawą zajmą się nasi prawni-
cy – informuje Bartłomiej Michałek, 
rzecznik wojewody. –W tej chwili 
nic więcej nie mogę powiedzieć.

Wtorkowy wyrok NSA to ostat-
ni etap prawnej karuzeli lustracyjnej 
z burmistrzem Lipna w roli głównej. 
Pierwsi w kraju specjaliści z zakresu 
prawa i procedury administracyjnej 
zajęli się kwestią zgodności z pra-
wem działań wojewody podczas 
wydawania zarządzenia zastępcze-
go, w wyniku zaskarżenia czynności 
Ewy Mes przez Radę Miejską w Lip-
nie, burmistrza i jego zastępcę.

Bo to wojewoda kujawsko-po-
morski, jako osoba odpowiedzial-
na za egzekwowanie prawa przez 
samorządy z terenu województwa 
wydała 13 września 2011 roku za-
rządzenie zastępcze stwierdzające 
wygaśnięcie mandatu burmistrza 
Janusza Dobrosia. Najpierw jednak 
zawiadomiła o zamiarze ministra 
administracji, a wcześniej (16 maja 
u.r.) wezwała lipnowskich radnych 

do podjęcia uchwały w sprawie wy-
gaśnięcia mandatu włodarza. Radni 
nie posłuchali, a postawieni przed 
faktem dokonanym złożyli skargę 
na zarządzenie wojewody do WSA, 
a kiedy i to nie pomogło - do NSA. 

Przypomnijmy, wojewoda wy-
gaszając mandat burmistrza Janusza 
Dobrosia wykonała prawomocne 
wyroki Sądu Okręgowego w Toru-
niu z 8 września 2010 roku i Sądu 
Apelacyjnego w Gdańsku z 3 mar-
ca 2011 roku orzekających utratę 
prawa wybieralności w wyborach 
powszechnych organu i członka 
organu jednostki samorządu tery-
torialnego oraz sprawowania tych 
funkcji przez trzy lata w wyniku 
złożenia przez Janusza Dobrosia 
niezgodnego z prawdą oświadczenia 
lustracyjnego.  

Lidia Jagielska 

      Lipno

Mandat wygaszony zgodnie z prawem
10 lipca Naczelny Sąd Administracyjny oddalił skargi kasacyjne utrzymując w mocy orzecze-
nie WSA w Bydgoszczy i zarządzenie zastępcze wojewody Ewy Mes. Wyrok jest prawomocny, 
a mandat burmistrza Lipna prawnie wygaszony.
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– Zbulwersował mnie tytuł artykułu dotyczą-
cego inwestycji w lipnowskim szpitalu - „Szpital 
na miarę XXI wieku”. Jest on bardzo krzykliwy, ale 
odnosi się tylko do ostatnich wydarzeń i nijak się 
ma do codziennego funkcjonowania placówki. By-
łam w trakcie remontu na oddziale wewnętrznym 
u krewnego. To obraz nędzy i rozpaczy. Przez trzy godziny widziałam 
licznych murarzy, tynkarzy, sporo osób sprzątających, ale żadnego le-
karza ani pielęgniarki, kogoś, kto mógłby pomóc choremu, okazać 
zainteresowanie czy udzielić informacji o stanie zdrowia. Rozumiem, 
że remont jest ważny, ale najważniejszy zawsze powinien być pacjent. 
Gdy sama chciałam skorzystać z usług pogotowia, dowiedziałam się, 
że lekarz nie jest w stanie usunąć wody z ucha, bo nie ma narzędzi 
ani zaplecza. Gdy uczeń jednej z lipnowskich szkół próbował popeł-
nić samobójstwo, odpowiedź szpitala była, że mamy demokrację i kto 
chce żyć, ten żyje i odmówiono pogotowia, by go przetransportować 
do szpitala psychiatrycznego. Pracownicy szpitala mogący wyjaśnić tę 
sytuację przez tydzień byli niedostępni. Tak wygląda XXI wiek w na-
szym szpitalu! Jak się więc mają zainwestowane pieniądze do jakości 
usług? Znikąd nie wzięło się powiedzenie „Kto się leczy w Lipnie, ten 
niedługo kipnie”.

- W naszym powiecie, nadal pojawiają się przedstawiciele Centrum 
Energetycznego przedstawiający się jako „Energetyka”. Mój dom 
odwiedzili już dwukrotnie namawiając do podpisania niekorzystnej 
umowy. Zgłaszałem sprawę na Policję, ale usłyszałem, że to sprawa 
pomiędzy tym centrum a Energetyką. Dlatego chciałbym zaapelować 
do ludzi, by byli ostrożni przy podpisywaniu umów i wpuszczaniu 
przedstawicieli nieuczciwej 昀椀rmy do domu.
Od redakcji: temat umów z Centrum Energetycznym poruszaliśmy  
w artykule „Nabici w energię” z 10 maja b.r.

REDAKCJA, SŁUCHAM...

      Gmina Lipno

Strażacy wyłowili bezrobotnych
W remizie OSP w Krzyżówkach trwają szkolenia dla pozostających bez pracy mieszkańców Ê
gminy Lipno. Organizatorem przedsięwzięcia są strażacy ochotnicy z Rachcina i Krzyżówek. 

Sytuacja na lokalnym rynku 
pracy nie napawa optymizmem, dla-
tego każde działanie mające na celu 
pomoc osobom bezrobotnym jest na 
wagę złota. Ogłoszony w maju przez 
Andrzeja Wiśniewskiego, sekretarza 
OSP w Krzyżówkach nabór na kursy 
współ�nansowane ze środków Unii 

Europejskiej spotkał się z ogromnym 
zainteresowaniem mieszkańców. 

- Środki na realizację projektów 
pozyskał naczelnik OSP w Rachcinie 
Karol Kostrzewski i to właśnie jed-
nostka OSP Rachcin jest podmiotem 
odpowiedzialnym za ich prawidłowe 
wdrożenie – opowiada Andrzej Wi-

śniewski. – My udzielamy istotnego 
wsparcia kolegom z Rachcina w re-
alizacji projektów, udostępniamy 
lokal, w którym odbywają się szko-
lenia i przyczyniliśmy się do tego, 
aby oferta nieodpłatnych kursów na 
prawo jazdy kat. B i kat. C tra�ła do 
osób rzeczywiście potrzebujących 

Uczestnicy kursu „Dajcie nam stworzyć oazę na pustyni bezrobocia” z organizatorami

Przyszli kierowcy już opracowali indywidualne plany działania 
wsparcia. Rekrutacja przebiegła 
sprawnie i szkolenia już od kilku 
tygodni trwają. Wcześniej sam za-
chęciłem Karola Kostrzewskiego do 
opracowania projektu także z myślą 
o mieszkańcach gminy Lipno.

14 osób bezrobotnych uczestni-
czy w nieodpłatnym kursie na pra-
wo jazdy kat. C w ramach projektu 
„Łowimy kierowców w morzu bez-
robotnych". Zajęcia odbywają się od 
14 czerwca, kursanci mają za sobą 
szkolenie z zakresu doradztwa za-
wodowego i opracowanie własnych 
indywidualnych planów działania. 
16 i 17 lipca odbędą się dla nich 
warsztaty psychologiczne w Krzy-
żówkach. 

W ramach drugiego projektu 
pod nazwą „Dajcie nam stworzyć 
oazę na pustyni bezrobocia" 14 bez-
robotnych osób (w tym 12 kobiet) 
rozpoczęło 25 czerwca zajęcia z do-

radcą zawodowym. 
- Od 9 do 18 lipca uczestnicy 

projektu wezmą udział w nieodpłat-
nym kursie opiekunki środowisko-
wej, część teoretyczna zajęć odbędzie 
się w remizie OSP w Krzyżówkach, 
natomiast część praktyczna w Domu 
Pomocy Społecznej w Nowej Wsi 
w gminie Wielgie – informuje An-
drzej Wiśniewski. - Nieodpłatne 
kursy na prawo jazdy kat. B i kat. C 
dla 28 bezrobotnych mieszkańców 
i mieszkanek gminy Lipno rozpocz-
ną się po 1 sierpnia tego roku. 

Realizowane przez strażaków 
ochotników projekty są współ�-
nansowane ze środków unijnych 
w ramach Europejskiego Funduszu 
Społecznego – Program Operacyj-
ny Kapitał Ludzki, a ich celem jest 
podniesienie poziomu aktywności 
zawodowej na terenach wiejskich.     

Tekst i fot. Lidia Jagielska       

      Powiat

OHP dają szansę
Nabór do gimnazjum i zasadniczych szkół zawodowych pro-
wadzi Środowiskowy Hufiec Pracy. – Dajemy możliwość 
uzupełnienia wykształcenia gimnazjalnego i ponadgimna-
zjalnego oraz zdobycia kwalifikacji zawodowych – informu-
je Bożena Lewicka z MBP OHP w Lipnie.

Oferta OHP skierowana jest do 
młodzieży, która w dniu rozpoczę-
cia zajęć dydaktyczno-wychowaw-
czych ukończyła 15 rok życia, a nie 
uzyskała jeszcze pełnoletniości, ma 
opóźnienia w cyklu kształcenia i nie 
rokuje ukończenia w szkole macie-
rzystej gimnazjum lub szkoły zasad-
niczej dla młodzieży. 

- W szczególności chodzi nam 
o młodzież, która posiada bagaż 
przykrych doświadczeń życiowych, 
a jej edukacja nie zawsze była na 
zadowalającym poziomie – mówi 
Bożena Lewicka z MBP OHP w Lip-
nie. – Ochotnicze Hufce Pracy dają 
szansę na lepsze jutro, umożliwiają 
lepszy start w dorosłe życie. Wszyst-
kich chętnych zapraszamy do nas, by 
przekonali się o tym osobiście. 

Wszyscy zainteresowani podję-
ciem nauki w środowiskowym hufcu 
pracy z terenu powiatu lipnowskiego 
mogą już składać dokumenty. Tery-
torialnie właściwy ŚHP mieści się we 
Włocławku przy ulicy Promiennej 5 
B/4 (tel. 54 231 45 42), szczegółowe 
informacje można uzyskać od po-
niedziałku do piątku w godzinach 
7.00 -18.00.

Na uczniów czeka nie tylko 
nauka, ale także umowa o pracę, 

comiesięczne wynagrodzenie prze-
widziane dla pracowników młodo-
cianych, praktyka, fachowa opieka 
wychowawcza i pomoc w nauce. 

W środowiskowym hufcu pracy 
młodzi z ukończoną 6-letnią szkołą 
podstawową mogą ukończyć gim-
nazjum przysposabiające do zawo-
du, a absolwenci gimnazjum nato-
miast zasadniczą szkołę zawodową 
w zawodzie murarz-tynkarz, sprze-
dawca i ślusarz. Jest też oferta dla 
tych, którym z różnych powodów 
udało się ukończyć tylko pierwszą 
klasę gimnazjum. Mogą oni w śro-
dowiskowym hufcu kontynuować 
gimnazjum dla dorosłych z przy-
gotowaniem do zawodu: betoniarz 
–zbrojarz, cukiernik, mechanik po-
jazdów samochodowych, murarz-

tynkarz, piekarz, ślusarz i sprzedaw-
ca. 

- Ochotnicze Hufce Pracy pró-
bują wyrwać w ten sposób młodzież 
z zaklętego kręgu niemożności so-
cjalnej i walczyć ze stereotypem bra-
ku perspektyw życiowych – mówi 
Bożena Lewicka. –Dajemy konkret-
ną pomoc, wskazówkę i nadzieję. 
Osoby wstępujące w rzesze uczestni-
ków OHP to młodzież potrzebująca 
pomocy i wsparcia, często zagubio-
na, bez wzorców i drogowskazów 
życiowych. W znacznej części są to 
jednak osoby wrażliwe, posiadające 
ukryte zdolności, które dotychczas 
nie posiadały możliwości ich ujaw-
nienia. Bardzo często to środowiska, 
w których wychowują się, są niewy-
dolne wychowawczo i społecznie. 

Hufce pracy formalnie są wy-
specjalizowaną jednostką resortu 
pracy do walki z wykluczeniem 
społecznym i spychaniem młodego 
pokolenia na margines. Prowadzą 
w całej Polsce działalność w zakresie 
kształcenia i wychowywania mło-
dzieży na różnych etapach życia, 
najczęściej wtedy, kiedy ich szan-
se na kontynuowanie obowiązku 
szkolnego w szkołach macierzystych 
są z różnych powodów ograniczone. 

Tekst i fot. Lidia Jagielska 

Bożena Lewicka o możliwości kontynuowania nauki we włocławskim ŚHP informuje 
uczniów z terenu powiatu lipnowskiego (na zdj. spotkanie z gimnazjalistami w Skępem)            
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      Skępe

Nieoczekiwana zmiana miejsc
Od 13 czerwca cztery urzędniczki skępskiego ratusza zmieni-
ły miejsce wykonywania swojej pracy. To efekt decyzji bur-
mistrza Andrzeja Gatyńskiego.

      Powiat

Włamali się do szkoły
W czwartek policjanci z Lipna interweniowali w sprawie 
włamania do budynku byłej szkoły podstawowej w Toma-
szewie. Na miejscu okazało się, że skradziono żeliwne 
drzwiczki od pieców kaflowych. 

- Źle dzieje się w naszym urzę-
dzie – alarmuje Czytelniczka. – 
Wiem, że my same nic nie możemy 
zrobić, ale proszę chociaż o tym 
napisać. Dziwne zachowania szefa, 
a wreszcie zaskakująca dla nas decy-
zja o przeniesieniu kilku osób do in-
nych pomieszczeń. Wszystko w celu 
dostosowania do żądań i wymagań 
niektórych pracowników, a reszta 
denerwuje się i płacze. Tak nie może 
być, tego nie można ukrywać. Cho-
dzi tylko o to, żeby ktoś mógł praco-
wać sam w biurze, inni muszą być 
przenoszeni. 

Pierwszy sygnał o niepokojącej 
Czytelniczkę atmosferze w ratuszu 
otrzymaliśmy 13 czerwca, kilka go-
dzin po zaskakującej pracowników 
decyzji włodarza o konieczności 
zmiany miejsc urzędowania. Wtedy 
to, rankiem, cztery osoby otrzyma-
ły polecenie od Andrzeja Gatyń-
skiego przeniesienia się do innych 
pomieszczeń. Urzędnicy polecenie 
oczywiście wykonali, my o powód 
tej decyzji niezwłocznie zapytaliśmy 
burmistrza Gatyńskiego.

- Jestem bardzo zaskoczony, że 
taka informacja dotarła do redak-
cji, ponieważ żadna z tych osób nie 
zgłaszała zastrzeżeń, nie było mowy 
o zdenerwowaniu, a tym bardziej 
płaczu – wyjaśnia Andrzej Gatyński. 
– Myślę, że to ktoś z zewnątrz musiał 
to zgłosić do redakcji. Jeśli chodzi 
o zmianę miejsc przyznaję, że czte-
ry osoby zmieniły swoje biura, ale 
nie wiąże się to ani z ograniczeniem 
czy zmianą kompetencji, ani wyna-
grodzeń. Był to krok zapowiedziany 

przeze mnie wcześniej, dostosowa-
łem czas przenosin do wymagań 
urzędniczki, która chciała przygoto-
wać do przeprowadzki dokumenty. 
Ja planowałem dokonać to tydzień 
wcześniej. Żadnych innych zmian 
teraz nie planuję, chociaż moim ma-
rzeniem jest jeszcze przeniesienie na 
parter pomocy społecznej. Jest to 
kolejny najbardziej oblegany przez 
mieszkańców wydział.

Zdaniem burmistrza za decy-
zją o przeprowadzce kilku urzędni-
czek stały tylko względy lokalowe 
i wygoda zarówno pracowników, 
jak i klientów. Swoje miejsce pra-
cy zmieniła bowiem osoba odpo-
wiedzialna w ratuszu za stypendia 
szkolne. Teraz urzęduje na parterze, 
w pobliżu kasy, co ma ułatwić od-
biór pieniędzy i udrożnić korytarze 
blokowane przez setki mieszkańców 
ubiegających się o tę formę wsparcia. 
Kolejna zmiana polega natomiast 
na umieszczeniu dwóch stanowisk 
pracy w jednym pomieszczeniu. Tu 
przyczyna leży w podpisie elektro-
nicznym, z którego korzystają dwie 
urzędniczki. 

Burmistrz wyjaśnił nam kom-
pleksowo zmianę miejsc w ratuszu 
i zapewnił, że na żadnego z pracow-
ników niespodzianki już nie będą 
czekały. Krążące po korytarzach 
opinie czy nawet plotki nie są wło-
darzowi obce.  

- Burmistrz przepytywał już 
pracowników, kto doniósł do gaze-
ty – informuje nas Czytelniczka po 
naszej interwencji.  

Lidia Jagielska

Władze samorządowe gminy 
Lipno na nowy rok szkolny przygo-
towały dla dzieci 5-letnich oddziały 
przedszkolne w szkołach podsta-
wowych, natomiast dla młodszych 
(trzy- i czterolatków) przedszkole 
publiczne w Radomicach. Placów-
ka będzie mieściła się w budynku 
Zespołu Szkół w Radomicach, od  
3 lipca w sekretariacie szkoły trwają 

zapisy potencjalnych przedszkola-
ków. Nie wiadomo bowiem jeszcze, 
dla ilu milusińskich znajdą się w no-
wym przedszkolu miejsca. Obecnie 
Urząd Gminy opracował projekt 
utworzenia i funkcjonowania pla-
cówki, wniosek o do�nansowanie 
tych działań czeka na rozpatrzenie 
w Urzędzie Marszałkowskim w To-
runiu. Wynik konkursu i wielkość 

Od 1 września gminne przedszkole publiczne powstanie w Radomiach. Trwają procedury 
konkursowe, zapisy dzieci z rocznika 2008 i 2009 już rozpoczęły się i potrwają do 20 lipca.

28 czerwca skępscy radni nie 
poparli działań budżetowych bur-
mistrza Andrzeja Gatyńskiego 
z roku 2011. Zdecydowane „nie” 
powiedziało trzech radnych, pięciu 
wstrzymało się od głosu, pozostałe 
siedem głosów nie wystarczyło do 
uzyskania bezwzględnej większości 
głosów ustawowego składu rady. 
Sytuacja to rzadka (o szczegółach 
pisaliśmy w poprzednim numerze), 
ale wydarzyła się właśnie w Skępem 
i wywołała lawinę pytań i komenta-
rzy.

- Co to oznacza dla nas? – pyta 
mieszkanka gminy. – Teraz zoba-
czyliśmy, jak wygląda nasza skępska 
rzeczywistość w gminie. Wydaje mi 
się, że jak radni znaleźli takie błędy, 
że nie dali absolutorium, to chyba 
burmistrz dalej tak rządzić nie może. 
Czy będą u nas wybory?      

- Wyraźnie widać, że radni nie 
mieli argumentów przeciw, w tym 
całym zamieszaniu chodzi tylko 
o wewnętrzne przepychanki – su-
geruje innym mieszkaniec Skępego. 
– To nie pierwsza uchwała podjęta 
mało merytorycznie, ale za to na 
złość burmistrzowi.

- Ja myślę, że RIO tę uchwa-
łę uchyli – słyszymy od jednego 
z pracowników magistratu. –Budżet 
wykonany został dobrze, a zarzuty 
radnych były albo odnośnie inwe-
stycji sprzed kilku lat albo wydatków 
z tego roku. Poza tym uważam, że 
najlepiej działanie burmistrza oceni-
li mieszkańcy w wyborach.

Z g o d n i e 
z ustawą o samo-
rządzie gmin-
nym co prawda 
uchwała w spra-
wie nieudziele-
nia burmistrzowi 
ab s o lutor iu m 
jest równoznacz-
na z podjęciem inicjatywy odno-
śnie przeprowadzenia referendum 
w sprawie jego odwołania, ale naj-
pierw zasadnością i zgodnością 
z prawem uchwały radnych musi 
zająć się ponownie Regionalna Izba 
Obrachunkowa. Dopiero po otrzy-
maniu opinii RIO i wysłuchaniu wy-
jaśnień burmistrza rajcy będą mogli 
bezwzględną większością głosów 
podjąć uchwałę o przeprowadzeniu 
referendum. Teraz jednak zasadni-
cze znaczenie będzie miała opinia 
kolegium orzekającego RIO.

- Uchwała rady miasta w Skę-
pem wpłynęła do nas w czwartek  
5 lipca – informuje Elżbieta Osińska 
z zespołu orzekającego RIO we Wło-
cławku. 

Regionalna Izba Obrachunkowa 
ma teraz 30 dni na analizę dotych-
czasowych działań radnych i wyda-
nie opinii w sprawie. Wszystkie te 
działania mają charakter nadzorczy, 
bowiem to kolegium orzeknie teraz, 
czy skępska uchwała z 28 czerwca 
jest zgodna z prawem i będzie utrzy-
mana w mocy, a radni podejmą 
wtedy dalsze kroki, czy też być może 
uchwała jest niezgodna z obowiązu-

jącymi przepisami i zostanie przez 
RIO unieważniona. 

- W przypadku unieważnienia 
przez nas uchwały o nieudzieleniu 
przez radnych absolutorium istnieje 
jeszcze możliwość zaskarżenia przez 
nich decyzji RIO do Wojewódzkiego 
Sądu Administracyjnego – wyjaśnia 
prezes RIO w Bydgoszczy Tadeusz 
Dobek. – W tej chwili uchwały jesz-
cze nie analizowałem, więc o szcze-
gółach mówić nie mogę. Przyczyną 
do unieważnienia uchwały może być 
np. brak podstaw do nieudzielenia 
absolutorium. My będziemy anali-
zowali cały etap, który zaowocował 
nieudzieleniem absolutorium łącz-
nie z wyciągiem z protokołu z obrad 
sesji rady miasta. Oceniać i rozstrzy-
gać będziemy w oparciu o kryterium 
legalności i kontroli budżetu, bo 
burmistrz absolutorium ma otrzy-
mywać za wykonanie budżetu.

RIO zajmie się uchwałą podczas 
posiedzenia kolegium orzekającego. 
Udało się nam ustalić, że  odbędzie 
się to prawdopodobnie 25 lipca.

Tekst i fot. Lidia Jagielska 

      Skępe

RIO oceni decyzję radnych 
W czwartek, 5 lipca do Regionalnej Izby Obrachunkowej wpłynęła uchwała rady miejskiej 
o nieudzieleniu Andrzejowi Gatyńskiemu absolutorium. Kolegium orzekające ma teraz 30 dni 
na ocenę decyzji rajców, może uznać uchwałę za zgodną z prawem lub ją unieważnić.

Głosowanie radnych w sprawie nieudzielenia absolutorium 
oceni teraz Regionalna Izba Obrachunkowa       

dotacji będzie znana w ostatnich 
dniach sierpnia i wtedy samorzą-
dowcy podejmą decyzję, czy w Ra-
domicach utworzą 18 czy 36 miejsc 
przedszkolnych. 

Szczegółowe informacje można 
uzyskać w sekretariacie ZS w Rado-
micach od godz. 9.00 do 13.00 do 
końca przyszłego tygodnia.     

Lidia Jagielska 

Jako pierwszy włamanie za-
uważył sołtys miejscowości, w której 
mieści się była szkoła. Szybko zawia-
domił on Urząd Gminy w Lipnie, 
który trzyma pieczę nad budyn-
kiem. Pracownik gminy zgłosił to na 
Komendzie. Policjanci po przybyciu 
na miejsce potwierdzili włamanie 
i kradzież żeliwnych drzwiczek od 
pieców ka�owych. Policjantom nie 
udało się ustalić czy za całą sprawą 
stoi jedna, czy kilka osób. Nie moż-
na jednak wykluczyć, że włamywacz 
nie działał sam. 

Zdaniem sołtysa, sprawcy, do 
budynku dostali się najprawdopo-
dobniej przez małe okienko od fron-
tu. W oknie nie było szyby, a jedynie 
cienka dykta, co na pewno ułatwiło 
złodziejom dostanie się do środka, 
bez niepotrzebnego hałasu. Włamy-
wacze wymontowali z pieców około 

22 drzwiczek żeliwnych, z czego po-
łowę udało im się wynieść. Sprawcy 
próbowali wynieść wszystko co mia-
ło jakąkolwiek wartość; ruszta z pie-
ców, krany, a nawet metalowe kraty.

Nie oszacowano jeszcze do-
kładnie strat, ale wstępnie ustalono, 
że poniesione szkody przekraczają 
wartość 250 zł, przez co czyn kwali-
�kuje się jako przestępstwo. Trudno 
też określić, czy włamania dokonano 
w ciągu jednego dnia, czy też akcja 
miała charakter ciągły. Budynek na 
co dzień stoi pusty. Nie jest strzeżo-
ny, przez co staje się łatwym celem 
dla włamywaczy. Już wcześniej do-
chodziło tam do dewastacji i nisz-
czenia mienia. 

Śledztwo w tej sprawie trwa. 
Policja nie zdradza jednak na razie 
szczegółów, ani swoich podejrzeń. 

PW

      Gmina Lipno

Nowe przedszkole już od września

dokończenie ze str. 1

Sprawa tra�ła do prokuratury, 
Paweł T. usłyszał zarzuty, a teraz do 
sądu tra�ł akt oskarżenia. 

Po roku okazało się, że niepokój 
mieszkańców był w pełni uzasadnio-
ny, a ustalenia policjantów i urzędni-
ków potwierdziło postępowanie pro-
kuratorskie. Paweł T. jest oskarżony 
o przestępstwa z art. 182 i 183 KK, 
czyli zanieczyszczanie powierzchni 
ziemi olejem mineralnym i węglo-
wodorem C12 -C35 oraz spowodo-

wanie zagrożenia dla życia i zdrowia 
człowieka. Skutkiem tej działalności 
mieszkańców Suradowa jest ponadto 
istotne obniżenie jakości powierzch-
ni ziemi i zanieczyszczenie w świecie 
roślinnym w znacznych rozmiarach.

Śledczy ustalili również, że od 24 
sierpnia 2011 roku do 20 paździer-
nika 2011 roku Paweł T. w Surado-
wie dokonywał odzysku odpadów 
poprzez demontaż pojazdów cięża-
rowych i autobusów bezpośrednio 
na powierzchni ziemi na nieodizo-

lowanym gruncie w taki sposób, że 
mogło to zagrozić życiu i zdrowiu 
człowieka, spowodować istotne ob-
niżenie jakości powierzchni ziemi 
lub zanieczyszczenie w świecie ro-
ślinnym w znacznych rozmiarach.

Kodeks karny za tego typu 
przestępstwa przeciwko środowisku 
przewiduje karę od 3 miesięcy do  
5 lat pozbawienia wolności. Wyrok 
wyda sąd, a obecnie wobec Pawła T. 
zastosowano środek zapobiegawczy 
w postaci nakazu powstrzymania się 
od prowadzenia działalności w po-
staci gromadzenia i odzysku mate-
riałów niebezpiecznych.

Lidia Jagielska 

      Gmina Lipno

Niepokój był uzasadniony
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      Kikół

Gmina świętowała na sportowo
„Dni Kikoła” upłynęły pod hasłem sportu i rekreacji oraz dobrej zabawy. Zaczęło się 
od rozgrywek sportowych. Były też pokazy z ratownictwa wodnego. Na ORLIKA i Jezioro  
Kikolskie ściągnęły tłumy mieszkańców. 

Piątek upłynął pod znakiem 
rozgrywek sportowych. W tur-
nieju piłki nożnej rywalizowali: 
Drużyna Piłkarska Kujawsko-Po-
morskiego Urzędu Wojewódz-
kiego z Bydgoszczy, Drużyna 
z Komendy Powiatowej Państwo-
wej Straży Pożarnej z Lipna,  
Dream Team z Kikoła, OSP Kikół,  
OSP Grodzeń, OSP Moszczon-
ne, Jarzębinki, Harnaś Team oraz  
radni i sołtysi z gminy Kikół. Spo-
ro emocji wzbudził mecz pomię-
dzy radnymi i sołtysami Gminy 
Kikół gdzie zwycięstwo odnieśli 
radni. Najlepszym składem całego 
turnieju piłki nożnej okazała się 
drużyna Dream Team z Kikoła, 
zaraz po nich na podium znaleźli 
się przedstawiciele Komendy Po-
wiatowej Państwowej Straży Po-
żarnej z Lipna oraz OSP Kikół. 

W turnieju piłki siatkowej ko-
biet rywalizację stoczyły: „Czarne 
Kikół”, przedstawicielki samorzą-
du gminnego „U.G. Kikół”, OSP 
Kikół oraz uczennice Publiczne-
go Gimnazjum z Kikoła. Najlep-
sze okazały się przedstawicielki 
OSP Kikół, zaraz za nimi „Czar-
ne Kikół”, a następnie ex aequo  
U.G. Kikół i uczennice Publiczne-
go Gimnazjum z Kikoła. 

Puchary zostały ufundowane 
i wręczone przez wójta Gminy Ki-
kół Józefa Predenkiewicza. W roz-
grywkach został także przewidzia-
ny Puchar Fair Play ufundowany 
przez wojewodę kujawsko-pomor-
skiego, który został przekazany 
dla drużyny samorządu gminnego 
„U.G. Kikół”. Po zakończeniu roz-
grywek wszyscy uczestnicy spo-
tkali się na grillu.

W sobotę rano mieszkańcy 
udali się nad jezioro Kikolskie. 
Tam przy współorganizacji gmi-
ny Kikół z Lipnowskim Wodnym 
Ochotniczym Pogotowiem Ratun-
kowym, Jednostką Ratowniczo-
Gaśniczą z Lipna oraz Ochotniczą 
Strażą Pożarną z Kikoła, zorga-
nizowano pokaz z ratownictwa 
wodnego, technicznego oraz me-
dycznego. Akcja ta miała na celu 
zapoznanie mieszkańców z meto-
dami niesienia pierwszej pomocy 
w trakcie zagro-
żenia życia. Ra-
townik WOPR 
Marcin Ma-
kowski zapre-
zentował pod-
stawowe zasady 
prawidłowego 
zachowania nad 
wodą i podczas 
pływania, pozo-
stali ratownicy 
pokazali różne 
formy udzie-
lania pomocy 
o�arom oraz 

style pływackie. Strażacy zaimpro-
wizowali akcję ratunkową podczas 
wypadku drogowego. W sobotę 
w Kikole wszystkim o�arom udało 
się na szczęście pomóc. W trakcie 
pokazów ogłoszono, że w jeziorze 
został zatopiony telefon komórko-
wy. Do poszukiwań uruchomiono 
płetwonurków z WOPR-u. Po ak-
cji poszukiwawczej okazało się, że 
zostały zatopione dwa słoiki z cu-
kierkami i lizakami, które prze-
kazano dzieciom uczestniczącym 
w pokazach. 

- Dla wszystkich gości dzisiej-
szego pokazu służb ratunkowych 
przygotowaliśmy kiełbaski, udo-
stępniamy także miesz-
kańcom sprzęt pływający, 
ponieważ nasze jezioro 
nie zostało dopuszczone 
do kąpieli – mówi Józef 
Predenkiewicz, wójt gmi-
ny Kikół. –Dysponujemy 

Pokaz ratownictwa wodnego

Były też rozrywki sportowe

Sprzęt pływający był nieoceniony przy akcjach ratunkowych

Strażacy zaprezentowali akcję podczas wypadku drogowego

Za udział w rozgrywkach sportowych były puchary

własną żaglówką, czterema kajaka-
mi, a nasi strażacy ochotnicy no-
wym pontonem, który w ubiegłym 
roku otrzymali od komendanta 
wojewódzkiego PSP. Wychodzimy 
naprzeciw oczekiwaniom i po-
trzebom społeczeństwa, ale smuci 
nas niestety zbyt mała frekwencja 
na tego typu imprezach.

W sobotę oprócz ratowników 
do Kikoła przyjechali sołtysi z ca-
łego powiatu, a w niedzielę w kon-
kursowe szranki stanęli strażacy 
ochotnicy z sześciu jednostek OSP 
z terenu gminy.

Piotr Wenderlich, 

Lidia Jagielska

Mecze piłki nożnej dostarczyły sporo emocji

Patrycja dokładnie zapamiętała  
wszystkie wskazówki ratownika

– Potrafię dobrze pływać, ale ratow-
niczką nie chcę zostać – mówi 5-letnia 

Otylka, która obserwowała zmagania 
ratowników

– Warto być strażakiem –ocenili Kuba, Oliwier, Kajetan i Olek

Nad przebiegiem akcji ratunkowej przy wypadku czuwał Janusz Krasucki  
i Krzysztof Pawłowski z PSP w Lipnie oraz wójt Józef Predenkiewicz

Był czas na rodzinne świętowanie
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Witajcie na świecie!

Aleksandra Bruzdewicz urodziła się 
4 lipca w lipnowskim szpitalu, ważyła 

3,9 kg i mierzyła 57 cm. Jest 
pierwszym dzieckiem Agnieszki 

i Sławomira z Piaseczna. 

Piotruś Bonowicz urodził się 4 lipca 
w lipnowskim szpitalu, ważył 4,4 kg 

i mierzył 57 cm. Jest synem Małgorzaty 
i Dariusza z Lipna, ma siostrę Julię. 

Antoś Pęzik urodził się 1 lipca w lipnow-
skim szpitalu, ważył 3,55 kg i mierzył 

55 cm. Jest synem Anny i Marka 
z Zadusznik, ma siostrę Olę. 

Syn Danuty i Piotra Wasieckich z Lipna 
urodził się 4 lipca w Bra-medzie, ważył 

3,22 kg i mierzył 54 cm. Ma siostrę 
Oliwię. 

Natalia Szulc urodziła się 1 lipca 
w lipnowskim szpitalu, ważyła 

3,1 kg i mierzyła 53 cm. Jest córką 
Ilony i Piotra z Lipna, ma brata 

Dominika. 

Kaja Wudarska urodziła się 2 lipca 
w lipnowskim szpitalu, ważyła 3,4 kg 
i mierzyła 53 cm. Jest córką Danuty 
i Adriana z Lipna, ma siostrę Kingę.

Adam Nierychlewski urodził się 3 lipca 
w lipnowskim szpitalu, ważył 3,35 kg 

i mierzył 54 cm. Jest synem Izabeli 
i Pawła z Lipna, ma siostrę Alicję.

Fot. L. Jagielska

Julia Siecińska urodziła się 3 lipca  
w Bra-medzie, ważyła 3,9 kg i mierzyła 

59 cm. Jest córką Mileny i Jakuba  
z Radomic oraz siostrą Daniela i Wiktorii.

SALON SPRZEDAŻY
LIPNO, ul. Szkolna 15A

tel. 502-424-272

 (54)287-34-72

biuro@beatkom.pl

http://www.beatkom.pl/

SPRZEDAŻ-MONTAŻ
-SERWIS

DO BRAM:
 WJAZDOWYCH,

 GARAŻOWYCH I ROLET 

- BRAMY GARAŻOWE NICE
- SZLABANY
- ROLETY
- MARKIZY TARASOWE
- DOMOFONY
- VIDEODOMOFONY
- ALARMY
- TV PRZEMYSŁOWA
- KLIMATYZACJA

Wiktor Tomczak urodził się 2 lipca 
w lipnowskim szpitalu, ważył  

3,44 kg i mierzył 54 cm. Jest pierw-
szym dzieckiem Agnieszki i Grzegorza 

z Sęczkowa.

Patryk urodził się 3 lipca w lipnowskim 
szpitalu, ważył 2,6 kg i mierzył 51 cm. 

Jest pierwszym dzieckiem Eweliny 
Skudzawskiej i Kamila Okonkowskiego 

z Głęboczka. 

Oliwier Borowicz urodził się 4 lipca 
w lipnowskim szpitalu, ważył 3,35 kg 
i mierzył 53 cm. Jest pierwszym dzie-

ckiem Eweliny i Janusza z Ciełuchowa. 

Gabrysia Gozdalska urodziła się 3 lipca 
w Bra-medzie, ważyła 3,7 kg i mierzyła 
57 cm. Jest pierwszym dzieckiem Ewy 

i Marcina z Włocławka. 

Pięćdziesięcioro dzieci 
z lipnowskich świetlic śro-
dowiskowych rozpoczęło 
swój letni wypoczynek nad 
morzem. 

Na terenie miasta funkcjonu-
je sześć świetlic środowiskowych, 
z których korzysta ponad 130 
dzieci w wieku od 6 do 16 roku 
życia. W ciągu roku znajdują tam 
miejsce do nauki, zabawy i bez-
piecznego spędzenia czasu. Latem 
czeka na nich oferta wypoczynku. 

Zgodnie z tradycją, podobnie 
jak w latach ubiegłych, organiza-
tor świetlic, czyli Miejska Komisja 
Rozwiązywania Problemów Alko-
holowych zorganizowała wakacyj-
ny wyjazd dla 50 młodych lipno-
wian.

Tym razem dzieci wyjechały 
do Jarosławca na wybrzeżu słowiń-
skim. Nad morzem spędzą 10 dni, 
a kolonie rozpoczęły 30 czerwca. 
Organizatorzy przygotowali dla 
nich zabawy integracyjne, wypo-
czynek oraz zwiedzanie zabytków. 
Koszt pobytu dzieci �nansuje bu-
dżet MKRPA w Lipnie.

Lidia Jagielska     

      Lipno

Ze świetlicy 
na kolonie

Obchody rozpoczną się 
o godz. 12.00 mszą świętą. Na 
godz. 13.40 zaplanowano uroczy-
sty apel na Placu Wolności. Będą 
okolicznościowe wystąpienia gości 
i wręczenie odznaczeń druhom. 

Następnie w parku zagrają orkie-
stry dęte z Bobrownik i Wagańca. 
Po koncercie, przy zamku odbędą 
się pokazy ratownictwa wodnego, 
wysokościowego i drogowego.

(kr)

      Bobrowniki

Strażacki jubileusz
W niedzielę 29 lipca OSP w Bobrownikach świętować  
będzie 100-lecie istnienia. 

      Tłuchowo

Wakacje na rowerze

Dzieci z Tłuchowa aktywnie spędzają wakacje. Wraz z opiekunami z Gminnego 
Ośrodka Kultury w Tłuchowie wybrali się na wycieczkę rowerową. Trasa, Tłuchowo - 

Malanowo Stare – Mochowo – Tłuchowo, liczyła w sumie 22km. 
PW
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Pół wieku minęło
Lipnowski oddział rejonowy Polskiego Związku Emerytów, 
Rencistów i Inwalidów obchodził złoty jubileusz. Członko-
wie i goście spotkali się w sali kina Nawojka, a nad prawi-
dłowym przebiegiem uroczystości czuwała przewodnicząca 
struktur rejonowych Krystyna Rykowska. 

Od 50 lat w powiecie lipnow-
skim istnieje oddział PZERiI oraz 
koła gminne zrzeszające miesz-
kańców całego rejonu po zakoń-
czeniu ich aktywności zawodowej. 
Działalność organizacji jest moż-
liwa dzięki wsparciu samorządów 
i sponsorów oraz zaangażowaniu 
szefowej związku Krystyny Ry-
kowskiej. 

- Związek cały czas rozwija 
swoje szeregi i działalność, reali-
zujemy projekty integrujące, kon-
certy charytatywne, włączmy się 
w organizację imprez lokalnych, 
ale przede wszystkim działamy 

przeciw wykluczeniu i osamot-
nieniu naszych członków – mówi 
przewodnicząca Krystyna Rykow-
ska. 

Tylko w 2011 roku odbyły 
się dwa koncerty charytatywne 
z inicjatywy związku emerytów. 
Dochód został przeznaczony na 
pomoc dla powodzian oraz dla 
uczestników Warsztatów Terapii 
Zajęciowej. Członkowie oddziału 
pamiętają o ważnych datach w ka-
lendarzu, tradycyjnie już organi-
zują spotkania okolicznościowe, 
wycieczki, pogadanki z lekarzem, 
pracownikiem ZUS-u, biblioteka-

rzem czy policjantem. Dzięki tym 
ostatnim akcjom emeryci i renci-
ści zrzeszeni w związku są na bie-
żąco z nowinkami technicznymi 
czy czyhającymi na nich zagroże-
niami. 

We wtorkowej gali jubileuszo-
wej oprócz emerytów, rencistów 
i inwalidów uczestniczyli samorzą-
dowcy i goście. Kwiaty i gratulacje 
na ręce przewodniczącej Krystyny 
Rykowskiej w imieniu burmistrza 
Lipna i RM złożyła jej przewod-
nicząca Maria Turska, w imieniu 
starosty natomiast Agata Szafrań-
ska. Nie zabrakło także współpra-
cujących na co dzień ze związkiem 
szefowych Miejskiej Biblioteki 
Publicznej w Lipnie i Miejskiego 
Centrum Kulturalnego w Lipnie 
oraz przewodniczącej oddziału 
okręgowego ZERiI Małgorzaty 
Głowińskiej. Były wspomnienia, 
plany i łzy radości. Najpierw jed-
nak rys historyczny przedstawił 
Mieczysław Sławkowski. 

Zjednoczony Związek Eme-
rytów, Rencistów i Inwalidów 

powstał w roku 
1960. Pierwszym 
przewodniczą-
cym lipnowskich 
struktur był w la-
tach 1961-1975 
Stanisław Sobo-
ciński, potem 
w latach 1975-
1985 – Lucjan 
Klimaszewski, 
w latach 1985-
2007 – Bernard 
Sadko i obecnie 
Krystyna Ry-
kowska. 

- N a s z y m 
zadaniem jest 
poprawa życia 
emerytów i rencistów, w szyb-
ko zmieniających się warunkach 
przedstawiamy rządzącym nasze 
potrzeby – mówi Stanisław Sław-
kowski.

Obecnie lipnowskie struktu-
ry to 390 członków w pięciu ko-
łach: w Skępem, Wielgiem, Kikole 
i Dobrzyniu nad Wisłą. Wszyscy 

zainteresowani działalnością od-
działu rejonowego mogą spotkać 
się z przewodniczącą i przedstawi-
cielami związku podczas dyżurów 
w każdy poniedziałek od godz. 10 
do 13 (ul. Kościuszki 12 w Lipnie). 
W każdy ostatni czwartek miesią-
ca w biurze porad udziela pracow-
nik ZUS-u.               

Zgromadzeni wysłuchali twór-
czości swoich kolegów, a także ze-
społu „Piąteczki” z Kikoła. Wiersz 
na tę uroczystość napisał Gabriel 
Tułodziecki, a ogromny aplauz ca-
łej sali kinowej wyśpiewała Halina 
Olszewska. O muzyczną stronę gali 
zadbał Arkadiusz Świerski i jego 
młodzi wokaliści z lipnowskiego 
MCK. Nieoceniony w wykona-
niu słynnego przeboju „Kochane 
baby” był Mateusz Winnicki. 

I jak przystało na złoty jubile-
usz był tradycyjny tort.

Tekst i fot. Lidia JagielskaW gali jubileuszowej uczestniczyli zacni goście i emeryci z całego powiatu
Dyplomy za długoletnią przynależność do związku wręczyła szefowa oddziału 

okręgowego Małgorzata Głowińska 

Występ Haliny Olszewskiej zgromadzeni nagrodzili na 
stojąco

      Wielgie

Podziwiali zdjęcia z regionu
W Gminnym Ośrodku Kultury w Wielgiem otwarto wystawę 
zdjęć poświęconą najpiękniejszym zakątkom gminy. Zapre-
zentowano także specjalnie wydany album fotograficzny.

Na wystawie pokazano kilkaset 
zdjęć wielu lokalnych fotografów. 
Nie zabrakło fotogra�i profesjonal-
nych, ale i amatorskich. Twórcy pre-
zentowali różne zakątki gminy Wiel-
gie, piękne krajobrazy, zabytkowe 
budynki czy pomniki. Sala Ośrod-
ka Kultury wypełniła się po brze-
gi, wśród zaproszonych gości byli 
przedstawiciele władz gmin Wielgie 
oraz Dobrzyń nad Wisłą, a także gość 
z Uniwersytetu Mikołaja Kopernika 
w Toruniu. Wystawę uświetniły wy-
stępy artystyczne dzieci i młodzieży 
z Zespołu Placówek Oświatowych 

w Wielgiem. Na wszystkich gości 
czekał „szwedzki stół”.

Z okazji odsłonięcia wystawy 
zaprezentowano też specjalny album, 
wydany na zlecenie OKG w Wiel-
giem. Piękne fotogra�e różnych 
obiektów gminy Wielgie prezentują 
w nim Alicja i Marek Grymowicz, 
Marcin Karasiński oraz Marcin Na-
wrocki. Album do�nansowano ze 
środków europejskich. Na koniec 
spotkania uczestnicy otrzymali eg-
zemplarze zdjęciozbioru.

Tekst i fot. 

Andrzej Korpalski

Podziwiających zdjęcia nie brakowało

Sala zapełniła się do ostatniego miejsca

Były też występy artystyczne
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Lipnowskie dzieci pożegnały 
na dwa miesiące szkolne obowiązki 
i rozpoczęły letni wypoczynek. Nie 
oznacza to jednak dla nich nudy, 
ponieważ do akcji wkracza Miejski 
Ośrodek Sportu i Rekreacji, Miejskie 
Centrum Kulturalne i Miejska Bi-
blioteka Publiczna. O ile w książni-
cy spotkania rozpoczną się dopiero 
w sierpniu, to MCK otwiera swoje 
drzwi na całe wakacje. Zapisy już 
trwają, a warunkiem uczestnictwa 
dziecka w zajęciach wakacyjnych 
jest pisemne wyrażenie na to zgody 
przez rodzica. 

- Zapraszamy wszystkie dzieci 
spędzające lato w mieście do udzia-
łu w zajęciach „Sierpniowe czwartki 
w bibliotece” – informuje Ewa Cha-
ryton, dyrektor książnicy miejskiej. 
- Z racji planowanej na lipiec kom-
pleksowej inwentaryzacji, zajęcia od-
bywać się będą w sierpniu, raz w ty-
godniu, w czwartki, w godzinach od 
9.00 do 13.00. Zapisy i oświadcze-
nia zgody rodziców są do pobrania 
w wypożyczalni dla dorosłych do 
końca lipca. 

Biblioteka, zgodnie z tradycją, 

przygotowała dla najmłodszych 
mieszkańców wiele wakacyjnych 
niespodzianek. Już wiadomo, że na 
uczestników „sierpniowych czwart-
ków” czekają zajęcia plastyczne, 
podczas których młodzi wykona-
ją ilustracje do swoich ulubionych 
książek, projekty zakładek do ksią-
żek i kartki z wakacji. Ponadto or-
ganizatorzy zaplanowali zabawy 
i gry stolikowe (scrabble, eurobiznes, 
domino, warcaby, chińczyk, szachy 
oraz kalambury tablicowe, czyli za-
gadki rysunkiem zadawane), letnie 
spotkanie z komiksem (głośne czy-
tanie fragmentów komiksów, wyko-
nywanie �gurek superbohaterów), 
gry komputerowe, korzystanie z In-
ternetu. 

- Będą też bajeczki z sierpnio-
wej półeczki, czyli głośne czytanie 
w cyklu „Od zabawy i słuchania 
do czytania”, a w wypożyczalni dla 
dorosłych prezentowane będą naj-
ciekawsze prace wykonane podczas 
wakacyjnych zajęć – opowiada o wa-
kacyjnych planach Ewa Charyton. – 
Zapraszamy. 

We wszystkie wakacyjne po-

niedziałki i wtorki na dzieci czekają 
instruktorzy MCK. Tu zajęcia będą 
trwać od godz. 9 do 13. Najpierw 
uczestnicy obejrzą seans �lmowy 
w kinie Nawojka, potem zjedzą śnia-
danie i oddadzą się muzyce, tańco-
wi, zajęciom plastycznym i integra-
cyjnym. Zapisy chętnych już trwają 
w sekretariacie MCK w godzinach 
od 8 do 16. To nie wszystkie niespo-
dzianki przygotowane przez cen-
trum kulturalne na te wakacje. Jest 
też propozycja dla całych rodzin.

Na amatorów aktywnego wypo-
czynku czeka boisko orlik i stadion 
miejski. Zapisy cały czas trwają pod 
numerami telefonów: 665 -595 -600, 
663 952 400 i 663 952 300. Już wiado-
mo, że na stadionie miejskim z boi-
ska do siatkówki plażowej i boiska 
trawiastego do piłki nożnej można 
będzie korzystać przez całe wakacje 
od poniedziałku do piątku w godzi-
nach od 10 do 15. Natomiast orlik 
miejski przy ulicy Szkolnej czeka na 
młodych sportowców codziennie od 
8.00 do 22.00.

Lidia Jagielska      

      Lipno

Wakacyjne zajęcia dla każdego
Trwają zapisy na zajęcia wakacyjne organizowane przez miejskie jednostki kulturalno-
sportowe. Warunkiem uczestnictwa jest pisemna zgoda rodziców ucznia.

Lipnowska akcja, nazywana 
przez młodych zakręconą akcją, 
trwa już od dwóch lat. Po raz pierw-
szy specjalne kontenery do zbierania 
plastikowych nakrętek po butelkach 
oraz chemii gospodarczej pojawiły 
się na ulicach miasta 1 kwietnia 2010 
roku i od razu zyskały wielu zwolen-
ników. Najpierw celem zbiórki było 
do�nansowanie zakupu drenażowej 
kamizelki dla Amelki, chorej na mu-
kowiscydozę mieszkanki Lipna. Po-
tem pieniądze ze sprzedaży surowca 
płynęły na konto 14-letniego Kamila 
Majdy. Chłopiec urodził się z pora-
żeniem mózgowym, nie mówi i nie 
chodzi, cały czas jest rehabilitowany, 
teraz potrzebuje nowego wózka in-
walidzkiego. 

Inicjatorem zakręconej zbiór-
ki charytatywnej jest lipnowski 
ratusz, do akcji włączyło się Przed-
siębiorstwo Usług Komunalnych. 
Do opróżnianych przez PUK kon-
tenerów ludzie dobrej woli chętnie 
wrzucają nakrętki. Specjalnie ozna-
kowane pojemniki czekają w róż-
nych miejscach miasta - przy Placu 
Dekerta obok Urzędu Miejskiego, 
na osiedlu Armii Krajowej, przy wej-
ściu do parku Miejskiego od strony  
GP nr 1i SP nr 2 oraz na skrzyżo-
waniu ulic Sierakowskiego i Jaśmi-
nowej, przy budynku lipnowskiego 
MOSiR-u. Akcja szybko wyszła 
poza granice miasta i zyskała wielu 
zbieraczy w innych gminach. Teraz 
już trudno znaleźć osobę, która nie 
wiedziałaby, że żadna plastikowa 
nakrętka po chemii gospodarczej 
czy napojach nie może zmarnować 
się. Zbierają dorośli i dzieci, w wie-
lu szkołach i przedszkolach regionu 
trwa prawdziwa pomocowa akcja, 
a ratusz nie spoczywa na laurach 
i już rozpoczął trzecią edycję.

- Tym razem na naszą pomoc 

czeka Szymon Knach, który uległ 
nieszczęśliwemu wypadkowi –mówi 
Renata Gołębiewska, dyrektor wy-
działu administracyjnego lipnow-
skiego ratusza. – Rodzice, koledzy 
i znajomi Szymona wspierają go 
w drodze do pełnej sprawności, ale 
na to potrzebne są duże środki �-
nansowe. Od lipca każda nakrętka 
wrzucona do pojemnika zostanie 
przeznaczona na wydatki związane 
z rehabilitacją Szymona. Pamiętaj-
my, każda plastikowa nakrętka jest 
ważna i potrzebna.

Dochód ze sprzedaży plasti-
kowego surowca przeznaczany bę-
dzie teraz na leczenie i rehabilitację 
27-letniego Szymona Knacha. To 
mieszkaniec Lipna, były ratownik 
WOPR, człowiek jeszcze niedaw-
no niosący pomoc innym ludziom, 
którego plany zawodowe i rodzinne 
przed trzema laty zatrzymało dotkli-
we pobicie. Wydarzenie dramatycz-
ne, po którym nic już nie wygląda 
tak samo spowodowało, że Szymon 
obecnie każdego dnia walczy o od-
zyskanie sprawności po urazie czasz-
kowo-mózgowym. W trudnej walce 
nie jest sam, wspierają go rodzice 
i przyjaciele, którzy 1 maja zagrali 
dla kolegi w meczu charytatywnym. 
Wtedy udało się zebrać 2250 złotych, 
teraz swoją „nakrętkę” w drodze  do 
poprawy stanu zdrowia Szymona 
może wnieść dosłownie każdy. Kon-
tenery czekają.

W pierwszej edycji akcji na 
konto fundacji, której podopieczną 
jest Amelka wpłynęło 7600 złotych, 
w drugiej dla Kamila udało się ze-
brać 7 tysięcy złotych. Amelka kami-
zelkę już ma, Kamil wózek otrzyma 
w najbliższych dniach, teraz czas ot-
worzyć serca dla Szymona Knacha.

Tekst i fot. 

Lidia Jagielska 

      Lipno 

Nakrętki potrzebne
Stojące na ulicach Lipna specjalne kontenery przeznaczo-
ne do zbiórki plastikowych nakrętek wpisały się już w pej-
zaż miasta. Akcja cały czas trwa, tym razem dochód z ich 
sprzedaży zostanie przeznaczony na rehabilitację Szymona 
Knacha.

-Teraz każdy z nas może dołączyć do grona przyjaciół Szymona i wesprzeć jego 
rehabilitację 

I Wielicki Rajd o�-road odbył 
się w Tupadłach w ostatnim dniu 
czerwca. W imprezie udział wzięło 
27 załóg na samochodach tereno-
wych, quadach i motocyklach z wo-
jewództwa mazowieckiego, łódzkie-
go oraz kujawsko-pomorskiego. Cel 
rajdu był charytatywny, ponieważ 
uczestnicy i sponsorzy dokonywali 
osobiście wpłat na konto fundacji 
pomocy dla Karoliny Szychulskiej 
z Zadusznik. Rajd obserwowała 
wierna grupa fanów sportu mo-
torowego. W klasie WYCZYN-E-
XTREME wygrały teamy ,,SMOKI” 
z Włocławka i mazowiecki z Woło-
mina. W klasie QUAD team płocki. 
W klasie TURYSTYK team gminy 
Wielgie i lipnowski.

Poza konkursem najlepsi byli: 
Włodzimierz Stroisz na suzuki jim-
ny i Dariusz Rapciewicz, także na 
suzuki jimny, który miał najlepszy 
czas na torze przeszkód tzw. OS-ie. 
Na zakończenie Rajdu nastąpiło 
podsumowanie i wręczenie nagród 
oraz pokaz forsowania wody samo-
chodem terenowym. Podsumowa-
nie Rajdu uświetnił występ zespołu 
muzycznego ,,PLUS”.

- Na koniec chciałbym podzię-
kować państwu Annie i Włodzimie-
rzowi Stroisz za udostępnienie po-
siadłości w Tupadłach do rozegrania 

naszego rajdu jak i sponsorom oraz 
wszystkim, którzy pomagali przy or-
ganizacji. Podsumowując, I Wielicki 
Rajd o�-road był udaną imprezą in-
tegracyjną oraz promocyjną dla na-
szej gminy – powiedział organizator 
rajdu Janusz Koszytkowski.

(ak), Fot. Nadesłane

      Wielgie

Charytatywne ściganie
Aż 27 załóg na samochodach terenowych, quadach i moto-
cyklach z terenu niemal całego kraju wzięło udział w I Wie-
lickim Rajdzie off-road, który odbył się w Tupadłach. Efek-
towne ściganie połączone było z akcją charytatywną.
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      Gmina Lipno

Rekordowy wynik
W Wierzbicku odbyły się gminne zawody sportowe-pożar-
nicze. Nowym mistrzem gminy zostali ochotnicy z Krzyżó-
wek. 

W tegorocznych Gminnych 
Zawodach Sportowo-Pożarni-
czych jednostek Ochotniczych 
Straży Pożarnych z terenu gminy 
Lipno o miano najlepszej rywali-
zowało 16 drużyn męskich i 3 żeń-
skie. W obronie zdobytego w roku 
2011 tytułu Mistrza Gminy Lipno 
godnie walczyli ochotnicy z OSP 
w Krzyżówkach. Szybko okazało 
się, że także w tym roku są bezkon-
kurencyjni. Nie tylko zaprezen-
towali wysoką formę i powtórnie 
sięgnęli po najważniejsze trofeum, 
ale także ustanowili nowy rekord 
punktowy spośród wszystkich 
ochotniczych drużyn powiatu lip-
nowskiego.   

Zawody ochotniczych drużyn 
seniorskich odbyły się w Wierz-
bicku. Zmagania druhów ocenia-
ła komisja sędziowska, w składzie 
której byli strażacy zawodowi 
z PSP w Lipnie: młodszy brygadier 
Jerzy Fydrych, młodszy kapitan 
Piotr Brzeziński, aspirant Jarosław 
Bednarski i starszy ogniomistrz 
Mirosław Ziemkiewicz.

Zawody odbyły się w dwóch 
konkurencjach: sztafeta pożarni-
cza 7x50 metrów z przeszkodami 
oraz ćwiczenie bojowe. 

- Pierwszy był bieg sztafetowy, 
podczas którego zawodnicy poko-
nywali ścianę, płotek, równoważ-
nię – opowiada Andrzej Wiśniew-
ski, dowódca zwycięskiej drużyny 
i sekretarz OSP w Krzyżówkach.  
- Miejsce pierwsze w tej konku-
rencji zajęli nasi strażacy z czasem 
57 sekund. Druga konkurencja to 
ćwiczenie bojowe, gdzie zawod-

nicy musieli sprawnie uruchomić 
motopompę, szybko i dokładnie 
zmontować magistralę wodną, 
a także celnie uderzyć strumie-
niem wody w wytyczony cel. Miej-
sce pierwsze w tej konkurencji 
zajęła również OSP Krzyżówki 
z czasem 41,52s. Po kilkugodzin-
nych zmaganiach i podliczeniu 
wyników okazało się, że nasi dru-
howie ustanowili nowy rekord po-
wiatu lipnowskiego, a tym samym 
ponownie obronili tytuł mistrza 
gminy Lipno.

W grupie męskiej zaraz za 
jednostką z Krzyżówek z wyni-
kiem 98,52 pkt uplasowała się OSP 
Trzebiegoszcz (104,68 pkt) i na 
trzecim miejscu OSP Maliszewo 
(107,77 pkt).

W grupie żeńskiej na podium 
stanęły: 1 miejsce - OSP Łochocin 
–129 pkt, 2 miejsce - OSP Mali-
szewo – 142 pkt, 3 miejsce - OSP 
Wichowo –143 pkt.

Tekst i fot. Lidia Jagielska 

Puchar trafił na ręce dowódcy drużyny 
Andrzeja Wiśniewskiego 

Zasłużony odpoczynek po zawodach (na zdj. mistrzowie gminy Lipno 2012) 

Zwycięzcy i organizatorzy w komplecie

      Powiat

Pierwsze takie święto
W Skępem spotkali się lipnowscy ratownicy WOPR oraz osoby sympatyzujące z pogo-
towiem. Zrobiono podsumowania i snuto plany, a okazją do spotkania był ogólnopolski 
dzień ratownika.

- To dla nas pierwsza tego 
typu impreza z okazji ogólnopol-
skiego święta ratowników WOPR 
– mówi Marcin Makowski, wi-
ceprezes ds. organizacyjnych lip-
nowskiego WOPR-u. – Jest to nie-
powtarzalna okazja do spotkania 
się nie tylko w gronie ratowników, 
ale także członków WOPR i osób 
sympatyzujących z nami, przy-
jaciół. Nie zamykamy drzwi dla 
nikogo, realizujemy nasze cele 
statutowe z najwyższym zaanga-
żowaniem, wszyscy pracujemy 
społecznie. Założeniem nowego 
zarządu jest prowadzenie akcji 
pro�laktycznych na szeroką ska-
lę, wychodzenie do społeczeństwa 
z informacjami i umiejętnościa-
mi, od których często zależy życie 
wielu osób. Chociaż z nowym kie-
rownictwem działamy niespełna 
cztery miesiące, to efekty już są wi-
doczne. Mamy za sobą pogadanki, 
pokazy ratownictwa wodnego 
i spotkania z młodzieżą. Tuż przed 
zakończeniem roku szkolnego 
w naszej akcji prowadzonej w lip-
nowskiej krytej pływalni uczestni-
czyło około 700 młodych osób ze 
szkół podstawowych i gimnazjów 
z Lipna i Radomic. 

Spotkanie nad skępskim je-
ziorem było okazją do podsumo-
wania dotychczasowej działalno-
ści pogotowia, wymiany poglądów 
i planów na przyszłość. Lipnowscy 
ratownicy wodni świętowali po 
raz pierwszy i dlatego impreza 
była dla nich szczególna. Spotkali 
się ratownicy, członkowie WOPR, 
zarząd i sympatycy pogotowia 
z rodzinami. Była tradycyjna gro-
chówka, wspólne grillowanie i nie-
powtarzalna atmosfera. 

29 czerwca to ogólnopolskie 
święto ratowników WOPR ob-
chodzone od 1927 roku. Data nie 
jest przypadkowa, tego dnia bo-
wiem kościół katolicki obchodzi 

dzień świętego Piotra, który jest 
patronem WOPR-u. Poza tym 85 
lat temu święto to ustaliła komisja 
ratownictwa Polskiego Związku 
Pływackiego.

Lipnowski WOPR zrzesza 
obecnie 65 członków, nowy zarząd 
został powołany 3 marca tego roku. 
Prezesem jest Paweł Gawroński, 
wiceprezesem ds. szkoleniowych 
–Rafał Staniszewski, wicepreze-
sem ds. organizacyjnych – Marcin 
Makowski, skarbnikiem – Janusz 
Sarnowski, sekretarzem – Karoli-
na Piasecka-Starczewska i człon-
kiem zarządu Janusz Krasucki.

- Prowadzimy kursy ratowni-
ka wodnego i motorowodne, zapi-
sy cały czas trwają – mówi Marcin 
Makowski. –Wciąż brakuje nam 
kobiet ratowniczek i dlatego ser-
decznie zapraszamy dziewczyny 
do udziału w szkoleniach. Nasze 
działania widoczne są na lipnow-
skim basenie miejskim, patroluje-
my jeziora skępskie, łęckie, orłow-
skie i jezioro Brzuze. To właśnie 
to ostatnie kąpielisko powinno 
stanowić przykład wzorowego dla 
władz samorządowych czy zarząd-
ców innych akwenów. Sprawdza-
my sprzęt, uczymy, ratujemy, prze-
strzegamy o ryzyku, organizujemy 
wodną służbę ratowniczą. Nasza 

działalność nie byłaby możliwa 
bez naszych sympatyków i przyja-
ciół. Współpracujemy z GS Lipno 
oraz Orient Grill Barem, sklepem 
Mohito, Durgazem i Studiem Uro-
dy Emiline. Tym wszystkim oso-
bom należą się serdeczne podzię-
kowania od całego lipnowskiego 
WOPR-u. 

Szczegółowe informacje 
o działalności lipnowskiego po-
gotowia wodnego są dostępne na 
stronie internetowej www.wopr-
lipno.pl. 

Tekst i fot. Lidia Jagielska

Janusz Sarnowski podsumował dotychczasowe działania lipnowskiego WOPR

 Dzień ratownika zgromadził ratowników, członków WOPR i gości

Najmłodszy uczestnik spotkania i przy-
jaciel WOPR to 4-letni Kacper
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Wysokie plony kukurydzy za-
leżą bezpośrednio od odżywienia 
i zaopatrzenia w wodę. W niższych 
temperaturach kukurydza z trudem 
pobiera niektóre składniki pokar-
mowe np. fosfor, co również wpływa 
niekorzystnie na rozwój systemu 
korzeniowego. Jednym ze sposobów 
poprawy plonowania i aktywacji 
odżywiania mineralnego kukury-
dzy jest zastosowanie preparatów 
zawierających biologicznie aktywny 
�ltrat z alg. Przykładem takiego ak-
tywatora, dodatkowo wzbogacone-
go o składniki mineralne niezbędne 
dla optymalnego plonowania ku-
kurydzy – fosfor, cynk i molibden, 
jest na przykład Zeal. Zastosowanie 
aktywatorów w uprawie kukurydzy 
stanowi skuteczne i sprawdzone 
rozwiązanie problemów związanych 
z zahamowaniem wzro-
stu we wczesnej fazie 
uprawy wynikających 
zarówno z niedosta-
tecznie rozwiniętego 
systemu korzeniowego, 
jak i niekorzystnego 
wpływu niskich tem-
peratur na pobieranie 
składników mineral-
nych, zwłaszcza fosforu. 
Optymalne odżywienie 
mineralne i efektywniej-
sza fotosynteza umoż-

liwiają szybszy przyrost biomasy 
w fazie przed początkiem kwitnie-
nia, co bezpośrednio przekłada się 
na wyższy plon zarówno ziarna, jak 
i suchej masy (w uprawie na kiszon-
kę). Pozytywny wpływ aktywatorów 
na plonowanie kukurydzy udowod-
niono w licznych doświadczeniach, 
z których większość przeprowadzo-
no w warunkach produkcyjnych. 
Pozytywny wpływ na pobieranie 
składników mineralnych z gleby, za-
równo dzięki stymulacji aktywności 
enzymów, jak i lepiej rozwiniętemu 
systemowi korzeniowemu oznacza 
również lepsze wykorzystanie zasto-
sowanych nawozów. Zastosowanie 
aktywatorów stanowi ważne uzu-
pełnienie standardowej technologii 
uprawy kukurydzy. 

PW

Kukurydza zyskuje na popularności. Wynika to ze statystyk, 
ale i pobieżnego spojrzenia na otaczające nas pola. Kuku-
rydza popularna jest z wielu względów. Warto spojrzeć co 
sprzyja jej lepszemu plonowaniu.

      Uprawy

Algi w kolby

Perz energetyczny można wy-
korzystywać jako biomasę i uży-
wać jej m.in. w biogazowniach. 
Specjalna energetyczna odmia-
na perzu ma mało wspólnego 
z chwastem znanym z ogródków 
i pól. Jest on wydłużoną trawą 
wieloletnią i w przeciwieństwie do 
perzu właściwego (tj. uciążliwego 
chwastu), nie rozprzestrzenia się 
w sposób niekontrolowany, bo nie 
ma rozłogów. Perz energetyczny 
ma duże, szczeciniaste liście o dłu-
gości nawet do 30 cm, a roślina 
osiąga wysokość 2 metrów (plus 
korzenie kolejne 2 metry). Nada-
je się do uprawy w całej Polsce, 
w tym na glebach lekkich, słab-
szych, suchych - nie lubi natomiast 
gleb podmokłych i torfowych. Jest 
odporny na mróz (do - 20 stopni 
bez okrywy śnieżnej) i nadaje się 
do rekultywacji gleb zniszczonych. 
Może być wykorzystany w prze-
myśle papierniczym, ponieważ za-
wiera dużo celulozy, w przemyśle 
meblarskim do wytwarzania płyt 

wiórowych, a także w biogazow-
niach oraz do produkcji peletu. 
Założenie hektara plantacji perzu 
energetycznego kosztuje 2,7 tys. zł. 
Dla porównania założenie hektara 
uprawy innej rośliny energetycz-
nej - miskantusa - kosztuje 18 tys. 
zł. Rolnicy, którzy chcą uprawiać 
perz energetyczny, muszą zawrzeć 
umowy na dostawę nasion tej 
rośliny z ośrodkiem naukowym 
w Bartążku. 

PW

      Uprawy

Kuzyn lepszy od oryginału
Perz - ta roślina od zawsze kojarzyła się rolnikom źle. Teraz 
perz można uprawiać. Po co? Na potrzeby energetyki...

Najczęściej spotykanym szkod-
nikiem jest wołek zbożowy, który 
atakuje ziarno pszenicy i jęczmienia, 
rzadziej innych gatunków zbóż. Że-
rując wygryza liczne drobne otworki 
w ziarniakach. Kolejnym szkod-
nikiem są rozkruszki, które należą 
do roztoczy. Rozkruszki powodu-
ją największe szkody gospodarcze 
w krajach klimatu umiarkowanego 
i wilgotnego. W ziarnie żerują na 
zarodkach. Kolejnym bardzo czę-
sto spotykanym szkodnikiem jest 
mklik mączy, który jest motylem 
o ciemnych, zygzakowato zdobio-
nych przednich skrzydłach. Tylne 
skrzydła są szerokie, jasno żółte. 
Owad dorosły czyli motyl, nie po-
biera pokarmu. Szkody wywołują 
gąsienice, które żywią się produk-
tami przemiału zbóż, podobnie jak 
rozkuszki, ale jednocześnie gąsieni-
ce przędą jedwabiste nici, którymi 
oplatają produkty i z których budują 
też kokony dla poczwarek. Szkodli-
wość tych owadów i roztoczy pole-
ga przede wszystkim na zjadaniu 

przechowywanych produktów ale 
także zanieczyszczaniu własnymi 
wylinkami, padłymi organizma-
mi i odchodami. Większe szkody 
w produktach rolniczych wywołane 
są nieprzydatnością określonej partii 
towaru do wykorzystania nawet jako 
pasza dla zwierząt.

Szkodniki te łatwo wykryć „lu-
dowymi" sposobami. Wystarczą pu-
ste słoiki np. po dżemie. Słoik należy 
ustawić tak, by krawędź otworu była 
zrównana z powierzchnią pryzmy 
ziarna. Złapanie w ten sposób nawet 
pojedynczych szkodników może 
oznaczać, że prawdopodobnie zo-
stał przekroczony próg szkodliwości 
i porażony produkt należy poddać 
zabiegom dezynsekcji. Dostępne są 
także pułapki feromonowe, czyli wy-
korzystujące substancje chemiczne 
wydzielane przez osobniki w celu 
przywabienia innego osobnika tego 
samego gatunku przeciwnej płci. Ta-
kie pułapki zdają egzamin, gdy w da-
nym magazynie występują owady 
dorosłe czyli motyle. Występowanie 

wołka zbożowego można stwier-
dzić tzw. metodą �otacyjną - około 
100 gram ziarna zalewamy wodą, 
następnie mieszamy i po kilku mi-
nutach zdrowe ziarno oraz zawiera-
jące larwy opada na dno, natomiast 
ziarno porażone dużymi larwami 
lub poczwarkami wypływa na po-
wierzchnię. Ziarno pływające należy 
bardzo dokładnie obejrzeć najlepiej 
przy pomocy szkła powiększającego 
oraz przecinając ziarniaki stwierdzić 
czy występuje szkodnik.

PW

      Uprawy

Niebezpiecznie nawet w magazynie 
Kiedy kombajny wyjadą na pola i wymłócą zboża, te zostaną wysypane albo w silosach, albo 
innych miejscach i tu dla ziaren zaczyna się kolejne niebezpieczeństwo - szkodniki magazyno-
we. Najpoważniejszym zagrożeniem są wołki, rozkuszniki i mkiliki.

Rolnicy, którzy ubiegali się 
o dotacje w ramach ułatwianie startu 
młodym rolnikom, a którzy w mo-
mencie składania wniosku o pomoc 
nie posiadali wykształcenia rolnicze-
go na jego uzupełnienie mają 36 mie-
sięcy od otrzymania dotacji. Termin 
nie może być wydłużony, a w przy-
padku, gdy wykształcenie nie zo-
stanie uzupełnione w tym czasie, 
młody rolnik będzie musiał zwrócić 
otrzymaną pomoc wraz z odsetka-
mi. Zmiana w systemie kształcenia 
polega m.in. na tym, że od nowego 
roku szkolnego młodzi rolnicy, któ-
rzy mają wykształcenie średnie, inne 

niż rolnicze będą mogli uczyć się tyl-
ko w szkole policealnej dla dorosłych 
i uzyskać dyplom w zawodzie rolni-
czym. Wybór zawodów został ogra-
niczony do dwóch: technik turystyki 
wiejskiej lub technik weterynarii. 
Nauka w szkole policealnej trwa dwa 
lata, a świadectwo jej ukończenia 
jest dokumentem potwierdzającym 
posiadanie średniego wykształcenia 
rolniczego. W przypadku osób, któ-
re mają wykształcenie zawodowe, 
ale nie rolnicze, będą mogły uzupeł-
nić swoją wiedzę z tego zakresu na 
tzw. kwali�kacyjnym kursie zawo-
dowym. Będą mogły go prowadzić 

szkoły rolnicze. W ramach kursu 
zaplanowano minimum 880 godzin, 
czyli ponad rok. Jednocześnie zosta-
ną zlikwidowane szkoły zawodowe 
dla dorosłych.

Młodzi rolnicy uczestnicząc 
w kursach mogą zdobyć np. zawód 
rolnika, ogrodnika lub pszczelarza. 
Muszą jedynie ukończyć stosowny 
kurs i zdać zewnętrzny egzamin. 
Pomyślny wynik egzaminu wraz ze 
świadectwem ukończenia szkoły, 
uprawnia do otrzymania dyplomu 
potwierdzającego uzyskanie kwali�-
kacje w danym zawodzie.  

PW

W niemal wszystkich przypadkach ubiegania się o środki unijne rolnik musi wykazać się odpo-
wiednim wykształceniem. Od września ulega zmianie system kształcenia rolników. 

      Edukacja

Od września będą zmiany w nauce 

Gdyby projekt, który teraz 
stanie się przedmiotem dalszych 
negocjacji państw członkowskich, 
stał się obowiązującym prawem, to 
30 proc. płatności bezpośrednich 
będzie uzależnione od spełniania 
dodatkowych norm ekologicznych. 
To tzw. greening, czyli zazielenianie 
unijnej polityki rolnej. Aby otrzymać 
30-procentową premię ekologicz-

ną w gospodarstwie trzeba będzie 
posiać przynajmniej trzy rośliny. 
Powierzchnia tej najważniejszej nie 
może być większa niż 70 proc. 
upraw, a pozostałe dwie nie mogą 
być mniejsze niż 5 proc. Z kolei 7 
proc. areału gospodarstwa powinno 
być przeznaczone na przykład pod 
miedzę, żywopłoty, drzewa czy tzw. 
poprawę krajobrazu. Zdaniem rolni-

ków to nic innego jak odłogowanie. 
Możliwe są jednak pewne od-

stępstwa od drakońskich pomysłów 
Brukseli. Na czym mają polegać? 
Po pierwsze nie utrzyma się propo-
zycja obowiązkowego wyłączenia 
z upraw 7% gruntów. Prawdopo-
dobnie skończy się na 5 lub 4%. A te 
kilkuprocentowe wyłączenia nie 
będą już dotyczyć upraw strączko-
wych i motylkowych oraz użytków 
zielonych, czyli łąk i pastwisk. Dzięki 
temu z zazieleniania będą mogli być 
praktycznie w całości zwolnieni ho-
dowcy krów. Osłabione zostaną tak-
że pomysły dotyczące dywersy�kacji 
upraw. Ten mechanizm nie będzie 
dotyczył w ogóle najmniejszych go-
spodarstw do 5 hektarów. 

PW

      Uprawy

Zielone odłogowanie 
Zazielenianie  czy  zwyczajne  marnotrawstwo  ziemi?  Tzw. Ê
greening, który może wejść w życie w Unii Europejskiej budzi 
kontrowersje nie tylko rolników w Polsce, ale i całej Europie. 

Aktywatory mają pobudzić kukurydzę do wzrostu, tak 
by jesienią kolby prezentowały się w ten sposób

Taki widok na polu martwi każdego 
rolnika. Czy za kilka lat perz na polu 

będzie tak samo normalnym widokiem 
jak pszenica?

Wołek zbożowy wystający ze skonsu-
mowanego ziarna pszenicy
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OGŁOSZENIA DROBNE

Działki 30 ar/10 ar z warunka-
mi zabudowy k. Lipna  
tel. 663-603-579
Sprzedam Skoda Fabia 2003 
bogate wyposażenie, salo-
nowy, I właściciel, silnik 1,2 
benzyna, tel. 600-529-594
Opiekunki Niemcy  
662-162-137
Sprzedawca części zamien-
nych maszyn rolniczych do 
sklepu w Jastrzębiu. Mail: 
rekrutacja@euromasz.pl  
tel. 607-601-988
AUTO-KASACJA Skup Aut, 
Płacimy NAJWIĘCEJ Wysta-
wiamy zaświadczenie, trans-
port GRATIS Gotówka OPEL 
najwięcej 54/280-29-90, 
600-934-784 mamAUTO.pl
SKUP POJAZDÓW CIĘŻARO-
WYCH Wszystkie marki  
i każdy KAMAZ Zaświadczenie 
złomowania Transport Gratis 
54/280-29-90, 600-934-784 
mam AUTO.pl
Wynajem limuzyny  
tel. 609-613-247  
www.cezarlima.cba.pl
Wakacje – Sopot wynajmę 
mieszkanie 5 miejsc noclego-
wych tel. 501 205 601
Sprzedam dom mieszkalny  
i budynki gospodarcze –  
Pląchoty 695-747-297
Sprzedam kawalerkę parter 
oś. Armii Krajowej  
512-286-376 Lipno
Sprzedam knurka 80 kg cena 
do uzgodnienia  
tel. 665-731-818
Ginekolog tel. 508-557-836
Pożyczki na oświadczenie 
do 20 000 zł, Lipno, ul. 3-go 
Maja5 tel. 54/288-34-24

OFERTY PRACY 

POWIATOWY URZĄD PRACY LIPNO
1.Agent ubezpieczeniowy
ALLIANZ Polska Toruń ul.Dominikańska 9 
lub adres mail: rekrutacja.allianz.eu@gmail.com
2.Sprzątaczka (osoba niepełnosprawna – praca w Lipnie)
Alfa Guard Security Angelika Kiedrowska Czarna Woda ul. Mickiewicza 10
tel.58 536 7326
3.Przedstawiciel handlowy
Drzewiarz-Bis Sp.z o.o. ul.Wyszyńskiego 46A Lipno tel.54 288 4732
4.Kierowca kat.C i E, spawacz MIG MAG, kierownik montażu, hydraulik,
handlowiec (bardzo dobra znajomość j.angielskiego i rosyjskiego)
Firma Skibicki Technika Transportowa Sp. z o.o. Skępe tel. 601 687 728
adres e-mail:sekretariat@skibicki.com.pl
5.Robotnik gospodarczy (osoba niepełnosprawna)
FHU „Ekoglob” Jacek Chojnacki Czerskie Rumunki 60 tel.512 987 555
6.Wykrawacz-rozbieracz (praca Grombkowo powiat rawicki, województwo 
wielkopolskie), „Rob-Mięs” sp. z o.o. Lipno ul.Bulwarna 1 tel.604 104 960
7.Robotnik gospodarczy, mechanik-kierowca kat.C i E
Zakład Produkcyjno-Handlowo-Usługowy Mieczysław Kwiatkowski
Lipno ul.Okrzei 5 tel.781 721 969
8.Manager (biegła znajomość j.angielskiego)
ASH – Centrum Badań i Analiz Rynku Sp. z o.o. Kutno ul. Grunwaldzka 5 
tel.24 355 7700
9.Ślusarz, spawacz TIG
Przedsiębiorstwo Konstrukcyjno-Ślusarskie DEKSTAL we Włocławku 
Adres e-mail: biuro@dekstal.com.pl
10.Samodzielna księgowa
PRG Linter S.A., Łęczna ul.Górnicza 5A tel. 81 462 10 05
11.Laborant – technolog
AGMET sp.z o.o. Rypin ul.Marianki 2A tel.604 231 038
12.Sprzedawca (praca w Zadusznikach)
FHUP Kamil Kandelszajn Lipno ul.Kasztanowa 8 tel.503 126 901
13.Pracownik biurowy ( praca w domu)
Kancelaria Doradztwa Finansowego Bożena Różnatowska Żyrardów  
ul. Gen.Sikorskiego 14/10 tel. 794 690 707 
adres e-mail:bozena.rozniatowska@XI.wp.pl
14. Kierowca kat.C i E (zaświadczenie na przewóz rzeczy)
WS Spółka z o.o. Cypriana 119 C tel.505 099 252
Powiatowy Urząd Pracy w Lipnie informuje iż dysponuje miejscami pracy dla 
kierowców kat. C i E na terenie Niemiec. Osoby zainteresowane o złożenie 
dokumentów (CV ze zdjęciem w języku polskim i niemieckim, zeskanowane 
uprawnienia do wykonywania zawodu) w siedzibie urzędu  pokój nr 3.

OFERTY PRACY W SIECI EURES
Austria: dekarz, elektroinstalator, kamieniarz, malarz, monter instalacji ga-
zowej i sanitarnej, parkieciarz, spawacz, stolarz, szklarz, ślusarz, ślusarz bu-
dowlany, wykwali昀椀kowany pracownik CNC, brukarz / glazurnik, pracownik w 
metalu, regipsiarz, stolarz / cieśla.
Belgia: tajemniczy klient (praca w Polsce).
Czechy: formierz, formierz - rdzeniarz, kadziowy, konserwator suwnic,  od-
lewnik – zlewacz, monter maszyn odlewniczych, murarz pieców odlewni-
czych, odcinacze odlewów, odlewnik – wytapiacz, operator żurawia – opera-
tor kabinowej suwnicy mostowej, operator suwnicy odlewniczej, pracownik 
odlewni – piaskowanie odlewów, spawacz, szli昀椀erz, ślusarz – spawacz, tokarz 
– CNC – obrabiarki sterowanej numerycznie, tokarz – tokarki horyzontalne, 
tokarz – ustawiacz i operator konwencjonalnych tokarek, tokarz – tokarki 
karuzelowe, pracownik do wykańczania odlewów – odcinanie i upalanie od-
lewów, operator wytaczarko – frezarki poziomej, . operator CNC (frezarki), 
pracownik badawczy/ specjalista procesów membranowych. 
Estonia: lekarz dentysta.
Francja: pracownik do układania wykładzin i linoleum.
Hiszpania: animator, programista JAVA.
Holandia: asystent w supermarkecie, pracownik produkcyjny. 
Irlandia: programista aplikacji internetowych, wykrawacz.
Łotwa: manager sprzedaży. 
Malta: informatyk – programista Microsoft Dynamics AX. 
Niemcy: elektryk, operator CNC/frezer CNC, ślusarz/spawacz, ślusarz / 
spawacz MIG/MAG, monter instalacji sanitarnych, serwisant sprzętu elek-
tronicznego, górnik, inżynier górnictwa, inżynier technologii chemicznych,  
programista (software developer), C++ software developer, software JAVA 
developer, ślusarz, lutowacz, pracownik do obróbki tworzyw sztucznych, 
mechanik maszyn przemysłowych, stolarz – cieśla, fryzjer (alternatywnie ko-
smetyczka), ślusarz / mechanik przemysłowy, technik serwisowy / elektryk,  
inżynier konstrukcji (alternatywnie inżynier budowy maszyn), inżynier ds. 
oprogramowania, dekarz / blacharz, rzeźnik, kucharz / kucharka, kelner / 
kelnerka, kierowca testowy, pracownik domowej opieki osobistej, pielęgniarz 
/ pielęgniarka, instalator urządzeń elektrycznych, lakiernik samochodowy, 
spawacz TIG, montaż instalacji sanitarnych i grzewczych, kierowca zawodowy 
C1E, kierowca ciężarówki, mechanik samochodowy, elektryk, elektromonter, 
spawacz MAG.
Norwegia:  elektromechanik / monter, specjalista IT (JAVA developer / so-
ftware Engineer).
Szwecja:  programista komputerowy.
Wielka Brytania: starszy programista aplikacji internetowych, programista 
aplikacji, kierowca C+E, palnikowiec, niemieckojęzyczny pracownik obsługi 
klienta, niemieckojęzyczny przedstawiciel gier EA, niemieckojęzyczny pra-
cownik wsparcia technicznego, niemieckojęzyczny kierownik sprzedaży,  nie-
mieckojęzyczny moderator microsoft windows, produkcja drewnianych ram / 
stelaży meblowych, obsługa obrzynarki do taśmy, krojczy skóry, polerowacz 
/ opryskiwacz, platerowanie stali, technik do spraw badań nieniszczących 
NDT, operator CNC, rzeźnik wykrawacz, szwaczka ubraniowa, obsługa ob-
cinarki do piany, krojczy / krojcza, spawacz przy montażu stali konstrukcyj-
nej, monter płyt kadłuba, obsługa podajnika stali, spawacz budowlany MIG, 
spawacz stali konstrukcyjnej, pielęgniarz / pielęgniarka (zarejestrowany/a w 
Nursing and Midwifery Council), operator CNC, operator noża taśmowego, 
pielęgniarka/ pielęgniarz, rzeźnik – wykrawacz,  tapicer, opiekun osób star-
szych, przedstawiciel serwisu obsługi klienta, przedstawiciel wsparcia tech-
nicznego, agent sprzedaży rezerwacji hoteli, mechanik pojazdów i maszyn 
ciężkich / spawacz, operator prasy krawędziowej.

NAPRAWDĘ WARTO...

PRZECZYTAĆ... książkę „Jestem kibolem” Krzysztofa 
Korsaka. To pierwsza w historii opowieść o współczesnych 
polskich kibolach. Zaskakująca. Oderwana od schematu. 
Nieznana dotąd dla ogółu. Wciąga tak mocno jak wciąga 
sam świat kibicowski. W Polsce jest ponad 200 tysięcy ki-
boli. Bohaterem książki jest jeden z nich. Kibol, chuligan, 
ale i nauczyciel historii. Jego życie to: ustawki, zadymy, 
wyjazdy, zgody, kosy, sporty walki, szybki seks, imprezy, 
oprawy. Ale to także przeżycia wewnętrzne: emocje przed 
ustawką, adrenalina, strach, odwaga, chwile zwątpienia, 
wyrzuty sumienia, płacz matki w głowie. Takie życie nie-
sie ze sobą konsekwencje. Bohater książki przekonuje się 
o tym na własnej skórze. Także dosłownie. I musi się z tym 
zmierzyć. I chce to zrobić w taki sposób, o jakim się nawet 
nikomu dotąd nie śniło...

www.empik.com

      Region

Nowa oferta Funduszu Pożyczkowego 
dla przedsiębiorców z regionu
Od 2 lipca Kujawsko-Pomorski Fundusz Pożyczkowy wpro-
wadził bardzo korzystne  zmiany w swojej ofercie pożycz-
kowej. 

Okres spłaty pożyczki inwe-
stycyjnej został wydłużony do 84 
miesięcy, a maksymalna wysokość 
środków udzielonych jednemu 
przedsiębiorcy to aż 620 tys. zł. 

Ze środków RPO Fundusz może 
udzielić pożyczki do 500 tys. zł. 
Jednocześnie termin spłaty mikro-
pożyczki do 20 tys. zł został ujed-
nolicony do 36 miesięcy.
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informator
Pogotowie ratunkowe
numer alarmowy 999
Lipno, ul. Nieszawska 6
tel. 54 288 02 99

Szpital Powiatowy
ul. Nieszawska 6
87-600 Lipno
tel. 54 288 02 00

Straż Pożarna
numer alarmowy 998
lub 112 z telefonów kom.

Komenda Powiatowa
Państwowej Straty Pożarnej
ul. Sportowa 16
87-600 Lipno
tel. 54 288 65 60

Policja
numer alarmowy 997
lub 112 z telefonów kom.

Komenda Powiatowa Policji
87-600 Lipno
ul. Kościuszki 22
tel. 54 231 86 00

Pogotowie energetyczne 991
Pogotowie gazowe 992
Pogotowie ciepłownicze 993
Pogotowie wodno-kanalizacyjne 994

Administracja

Urząd Miejski w Lipnie
ul. Dekerta8
87-600 Lipno
tel. (054) 288 42 11

Urząd Miejski w Dobrzyniu n/Wisłą
87-610 Dobrzyń n/Wisłą
ul. Szkolna 4a
tel. 54 253 05 00

Urząd Miejski w Skępem
ul. Kościelna 2
87-630 Skępe
tel. 54 287 85 20

Starostwo Powiatowe w Lipnie
uI. Sierakowskiego 10 B
87-600 Lipno
tel. 54 2872039

Agencja Restrukturyzacji
i Modernizacji Rolnictwa
87-630 Skępe
ul. Wymyslińska 2
tel. 54 287 84 00 lub 54 287 76 73

Urząd Skarbowy
87-600 Lipno
uI. Staszica 4
tel. 54 2872832

Powiatowy Urząd Pracy w Lipnie
87-600 Lipno
ul. Okrzei 7
tel. 54 288 6750

Urząd Gminy Lipno
ul. Mickiewicza 29
87-600 Lipno
tel. 54 287 25 19

Urząd Gminy Chrostkowo
87-602 Chrostkowo
tel. 54 287 00 39

Urząd Gminy Bobrowniki
ul. Nieszawska 10
87-617 Bobrowniki
tel. 54 251 4904

Urząd Gminy Kikół
87-620 Kikół
tel. 54 2894670

Urząd Gminy Tłuchowo
87-605 Tłuchowo
tel. 54 2876260

Urząd Gminy Wielgie
87-603 Wielgie
ul. Starowiejska 8
tel. 54 289 73 80

Miejski Ośrodek Pomocy Społecznej
uI. Włocławska 16 a
87-600 Lipno
tel. 54 287 23 24

Powiatowe Centrum Pomocy Rodzinie
ul. Mickiewicza 58
87-600 Lipno
tel. 54 288 66 46

Zarząd Dróg Powiatowych w Lipnie
87-600 Lipno
uI. Wojska Polskiego 8
tel. 54 287 20 46

PKS
Dworzec Autobusowy Lipno
87-600 Lipno
uI. 22 Stycznia 2
tel. 54 287 22 58

Horoskop 12 – 18 lipca 

wróżka Adelajda 

Wodnik (21.01.-19.02.)
Ten tydzień będzie mało 
harmonijny. Zwłasz-
cza początek tygodnia 

może być trudny. Jeśli będziesz unikał ryzyka, 
sprawy potoczą się dobrze. Niewykluczone są 
jednak drobne napięcia ze współpracownika-
mi. Potrzebujesz wsparcia bliskich Ci osób.
To dobry czas na działalność społeczną.
Wskazany masaż relaksacyjny. 

Ryby (20.02.-20.03.)
Gwiazdy korzystnie wpływają 
na Twoje działania. Staniesz 
się bardziej skoncentrowany 
na swojej pracy. Zyskasz tym 
uznanie, ale przez zbyt wiele 

zawodowych obowiązków sytuacja w domu 
może być napięta i trudna do zniesienia. Po-
święć chwilę rodzinie. Miło spędzajcie czas. 
Nie podejmuj się dodatkowych obowiązków. 
Opanuj nerwy. 

Bliźnięta (22.05.-22.06.)
Skup się na dokończeniu 
już rozpoczętych spraw. Nie 
denerwuj się tylko i nikomu 
siłą nie narzucaj swoich po-
glądów. W ten sposób nie-

wiele osiągniesz. Spokojem zdziałasz znacz-
nie więcej. W miłości przygotuj się na gorący 
romans. W pracy bądź otwarty na sugestie 
innych. Pamiętaj, że przepracowanie szkodzi. 
Dbaj o zdrowie. 

Rak (22.06.-22.07.)
Nadmierna pobudliwość 
może być skutkiem braku 
wypoczynku. W pracy bądź 
opanowany i kreatywny, 
a zostaniesz doceniony. 

O pieniądze nie musisz się martwić. Ostatnio 
za mało czasu poświęcasz partnerowi. Możesz 
odczuwać brak bodźców do działania. Sok 
z marchwi oczyści i nawilży Twoją skórę. 

Lew (23.07.-23.08.)
Dotrą do Ciebie informacje, 
dzięki którym będziesz mógł 
zrealizować swoje plany. 
W pracy zawodowej uda Ci 
się zabłysnąć. Zyskasz uzna-

nie szefa i współpracowników. Jeśli ktoś 
zaproponuje Ci pomoc, skorzystaj z niej. 
Szybciej i lepiej uporasz się z obowiązkami. 
W miłości rozbudź zmysły. Zrzuć zbędne ki-
logramy. Wyjdzie Ci to na zdrowie.

Waga (23.09.-22.10.)
Praca nie sprawi Ci 
kłopotów. Nie wysuwaj 
się jednak na pierwszy 

plan. Pozwól czasem wykazać się także 
innym. Twoje sprawy sercowe zaczną się 
układać bardziej pomyślnie. Pielęgnuj 
miłość i przyjaźń. W pracy zajmij się tym, 
co robisz najlepiej. Szukaj dobrych stron 
w każdej sytuacji. 

Skorpion (24.10.-22.11.)
Zajmij się sprawami nie-
wymagającymi żadnych 
zobowiązań. Twoje szanse 
na zarobienie pieniędzy 
nie są zbyt duże. Ostroż-

ność wskazana przy podpisywaniu umów 
handlowych. Dobrze wykorzystaj swój oso-
bisty wdzięk. Spróbuj inaczej spojrzeć na 
życiowe sprawy. Twój organizm potrzebuje 
więcej witamin.

Strzelec (23.11.-21.12.)
Gwiazdy sprzyjają sprawom 
osobistym i zawodowym. 
Dobrze wróżą też operacjom 
finansowym. Uważaj, bo 

możesz mieć tendencje do zajmowania się 
wszystkim po trochu, niczego przy tym nie 
kończąc. Życie towarzyskie nabierze bla-
sku. Nie wpadaj w samozadowolenie. Dbaj 
o pogodny nastrój.

HUMOR

Koziorożec (22.12.-20.01.)
Sytuacja w pracy wymagać 
będzie od Ciebie konkret-
nych decyzji. Nie forsuj jed-
nak na siłę żadnych planów. 
Czekaj i obserwuj poczyna-

nia innych. Działaj spokojnie. Twoje proble-
my sercowe znajdą rozwiązanie. Potrzebujesz 
wsparcia. Szybciej zregenerujesz się na łonie 
natury.

Byk (21.04.-21.05.)
Twoje wysiłki nie idą na 
marne. Sprawy zawodowe, 
jak i osobiste wyglądają 
optymistycznie. Proble-
my, które teraz nie pozwa-

lają Ci zasnąć, znajdą rozwiązanie. Możliwe 
są nowe, ciekawe znajomości. Zrobisz na 
kimś dobre wrażenie. Nie zamartwiaj się 
drobiazgami. Będziesz bardziej odporny na 
zmęczenie. 

Panna (24.08.-23.09.)
Tydzień będzie mało harmo-
nijny. Drobne konflikty z oto-
czeniem pojawiać się będą na 
każdym kroku. Wciąż dobrze 
rokują sprawy finansowe. Na 

razie jednak ostrożnie wydawaj zarobione 
pieniądze. W miłości nie zadręczaj się podej-
rzeniami. Energię wykorzystaj na podniesienie 
kwalifikacji zawodowych. Nastał odpowiedni 
czas, aby poddać się odnowie biologicznej.

Czwartek 12.07.2012

dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
Piątek 13.07.2012
dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
Sobota 14.07.2012

dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
Niedziela 15.07.2012

dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
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Zabawa dla dzieci – kolorowanka

Bandyta wpada do tramwaju i krzy-
czy: 
- Nie ruszać się, to jest napad! 
Jakiś pasażer z ulgą: 
- Aleś mnie pan wystraszył już my-
ślałem, że to kanary. 

Mama pyta Jasia 
- Dlaczego nie zadajesz się z Zen-
kiem? 
- A ty zadawałabyś się z kimś kto pali, 
przeklina, kłamie, bierze narkotyki i 
napada na młodszych. 
- Oczywiście, że nie synu. 
- No widzisz Zenek też nie chce. 

Blondynka mówi do swojej przyja-
ciółki: 
- Nie wiem co w tamtych czasach ko-
biety widziały w mężczyznach? 
- W tamtych czasach, to znaczy kie-
dy? - pyta koleżanka. 
- No wiesz, zanim wynaleziono pie-
niądze.

Baran (21.03.-21.04.)
W miarę dobry i aktywny 
tydzień. Możesz skupić się 
na pracy twórczej i inte-
lektualnej. Na pewno nie 
zabraknie Ci ciekawych 

pomysłów. W uczuciach czeka Cię bardziej 
ekscytujący okres. Zauroczenie przerodzi się 
w namiętność. Nie ulegaj kaprysom. Najlepiej 
wypoczniesz wśród drzew. 
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Sposób wykonania:
Z mąki, mleka, wody, jajka i soli robimy gęste ciasto naleśnikowe. Wstawiamy na godzinę do lodówki. Mięso opłu-
kujemy, osuszamy, kroimy na niewielkie kawałki. Posypujemy solą, pieprzem, papryką i imbirem. Odstawiamy na 
30 minut w chłodne miejsce. Kawałki mięsa nadziewamy na szpikulec i zanurzamy w cieście. Od razu kładziemy na 
dobrze rozgrzany olej. Smażymy na złoty kolor. Po wyjęciu kawałki mięsa kładziemy na papierowych serwetkach, 
by ociekły z nadmiaru tłuszczu.

 KURCZAK W CIEŚCIE NALEŚNIKOWYM
Składniki: 
- 60 dag fileta z kurczaka 
- słodka sproszkowana papryka 
- imbir w proszku 
- 3/4 szklanki mąki 
- 1 szklanka mleka 
- ok. 1/2 szklanki wody gazowanej 
- 1 jajko 
- olej do głębokiego smażenia 
- sól, pieprz

Sposób wykonania:
Filety z kurczaka delikatnie rozbić. Oprószyć solą, pieprzem i papryką. Cebulę i ziemniaki obrać, zetrzeć na tarce 
o drobnych oczkach. Jeśli mają zbyt dużo wody to część odcisnąć. Dodać jajko i mąkę, doprawić solą i pieprzem 
do smaku, dobrze wymieszać. Odstawić na 10 minut. Na dużej patelni dobrze rozgrzać olej. Wlać część ciasta 
ziemniaczanego, położyć na nie filet z kurczaka i przykryć drugą częścią ciasta. Smażyć na małym ogniu ok 4-6 
minut z każdej strony, aby mięso w środku ciasta się usmażyło. Podawać z ulubionymi surówkami czy warzywami 
z wody. 

 KURCZAK W CIEŚCIE ZIEMNIACZANYM
Składniki:
2 małe filety z kurczaka (albo jeden duży przekrojony na pół)
5-6 średnich ziemniaków
1 jajko
3-4 łyżki mąki
1/2 cebuli, 
sól, pieprz, ostra mielona papryka
olej do smażenia

KrzyżówKi panoramiczne SUDOKU
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      Przemysł

Od apteczki do dilerki
Diacetylomorfina - nazwa zagadkowa, ale kiedy użyjemy nazwy handlowej tego związku 
chemicznego wszystko staje się jasne - heroina. Ten zwalczany dziś narkotyk na początku 
sprzedawany był jako lek. Wiązano z nim olbrzymie nadzieje, a skończyło się na uzależ-
nieniach. Zresztą heroina to niejedyny narkotyk, który zaczynał swoją karierę jako lek.

      Cenzura

Pogoń za gazetą
Jednym z mitów dotyczących przedwojennej Polski była rze-
koma wolność słowa. Oczywiście  istniały setki  różnych tytu-
łów prasowych, ale po zamachu majowym w 1926 roku coraz 
częściej dotykała je cenzura. O skuteczności władz, które nie 
chciały, by obywatele czytali niezbyt pochlebne wieści przeko-
nano się także w 1926 roku w Lipnie. 

Jako pierwszy eksperymenty 
nad heroiną prowadził brytyjski na-
ukowiec C.R Alder Wright, jednak 
na rynek wprowadzili ją Niemcy - 
Heinrich Dreser i Felix Ho�mann 
(wynalazca aspiryny). Ten drugi na-
ukowiec próbował pomóc swojemu 
ojcu cierpiącemu na bóle reumatycz-
ne. Stosowana do złagodzenia bólu 
mor�na była uzależniająca, więc 
starano się ją „podrasować" tworząc 
właśnie heroinę. Mor�nę wynalezio-
no w 1810 roku i nazwano na cześć 
greckiego boga snów Morfeusza. 
W czasie wojny secesyjnej uzależ-
nienie od mor�ny stało się chorobą 
tysięcy żołnierzy, których ból w woj-
skowych szpitalach leczono właśnie 
tą substancją. Pierwsze porcje no-
wego leku (jeszcze wówczas niezna-
nego pod nazwą heroina) produko-
wano w znanej do dziś niemieckiej 
fabryce Bayer. Jeden z laborantów 
Bayera stwierdził, że czuje się po niej 
„heroisch”, czyli heroicznie. Nazwa 
przypadła do gustu Dreserowi. Po-
stanowił ochrzcić nową substancję 
mianem heroiny.

Pojawiły się informacje o pa-
cjentach, którzy „uodpornili się” 
na lekarstwo i potrzebowali wciąż 
większych dawek. W 1902 roku we 
Francji i USA lekarze donosili o kla-
sycznych przypadkach uzależnienia. 
Bayer zdecydował się jednak na 
wycofanie heroiny z rynku dopiero 
w 1913 roku. W tym czasie świat 
podbiła już aspiryna. Lekarstwo, któ-
re w pierwszym momencie nie przy-
padło do gustu Dreserowi, zostało 
opatentowane w Berlinie w marcu 
1899 roku. Zyski z jej sprzedaży 
szybko zaczęły zmniejszać straty po 
heroinie. Heinrich Dreser zacierał 
ręce. Powiadano, że zagwarantował 
sobie udział w zyskach ze sprzedaży 
obu medykamentów. 

Heroina pozostawała na rynku, 
ale tym nielegalnym. Uzależnieni od 
narkotyku starali się zdobyć pienią-
dze na kupno kolejnych dawek. Czę-
sto kradli i sprzedawali metale szla-
chetne. To właśnie wtedy pojawiło 
się określenie „junkies" (złomiarze). 
Określenie to szybko przylgnęło do 
wszystkich narkomanów za oce-

anem. W 1925 roku, czyli nieco po-
nad 25 lat po wynalezieniu heroiny 
uzależnionych od niej w samych 
Stanach Zjednoczonych było 200 
tysięcy osób. 

Mniej więcej w tym samym 
czasie co heroina powstała amfeta-
mina. Narkotyk ten syntezował jako 
pierwszy Rumun Lazar Edeleanu. 
Aż do 1927 roku nie znaleziono 
zastosowania dla nowej substancji. 
Dopiero Amerykanin Gordon Alles 
po testach na sobie doszedł do wnio-
sku, że amfetamina polepsza chwi-
lowo działanie mózgu. W latach 
30. w USA amfetamina zaczęła być 
sprzedawana w aptekach pod han-
dlową nazwą Benzedryna

Podczas II wojny światowej była 
powszechnie stosowaną substancją 
przez wojska wszystkich większych 
armii, pozwalając żołnierzom po-
zostać czujnym w okopach. Każdy 
amerykański żołnierz nosił w swo-
im ekwipunku jedną tabletkę 50 mg 
benzedryny, którą miał prawo zażyć 
w sytuacji skrajnego zmęczenia na 
polu walki, a alianckim załogom 

bombowców dalekiego zasięgu wy-
dawano amfetaminę w formie „wita-
minizowanej czekolady".

Po kilkudziesięciu latach na-
ukowcy doszli do wniosku, że am-
fetamina uzależnia. Usunięto ją ze 
sprzedaży w 1965 roku. 

W 1884 roku na rynek medycz-
ny tra�ła kokaina. Proszek otrzy-
mywany z rosnącej w Ameryce Po-
łudniowej rośliny znali i stosowali 
już Indianie. Pozwalała im on lepiej 
znosić zmęczenie. Kokainę dodawa-
no także do już istniejących napojów, 
na przykład wina. Francuski chemik 
Angelo Mariani stworzył markę win 
- Vin Mariani. Oprócz tradycyjnego 
wina w butelkach pływały liście koki, 
które pod wpływem alkoholu uwal-
niały kokainę. Wino było zamawia-
ne m.in. przez Watykan. Uwielbiali 
je papieże: Leon XIII i Pius X. Ten 

pierwszy był winem na tyle zachwy-
cony, że zgodził się użyczyć swojego 
wizerunku do reklamy Vin Mariani. 

Wracając do czystej amfetaminy, 
to szybko stała się ona dodatkiem do 
niemal wszystkich używek. Amery-
kański przemysłowiec Parke-Davis 
dodawał ją do cygar i mąki. O koka-
inie pisano nawet w książkach. Psy-
chiatra Zygmunt Freud opublikował 
dzieło „Über Coca", a bohater powie-
ści Arthura Conan Doyl'a - Sherlock 
Holmes również miał zażywać koka-
iny. W 1886 roku na rynku pojawił 
się napój Coca-cola jako mieszanka 
ekstraktów krzewu koka i nasion 
drzewa kola.

Kokaina tra�ła na listę leków 
przepisywanych tylko za zgodą leka-
rzy dopiero w 1914 roku. 

PW

Reklama kokainy z końca XIX wieku – wówczas „działka” kosztowała 15 centów

Dziś aby zobaczyć owce naj-
lepiej jechać na Podhale, ale 
i tam hodowla opłaca się nie-
licznym.  Przed  wojną  owce 
hodowano także na terenach 
nizinnych,  również  w  okoli-
cach Lipna.

Tuż po I wojnie światowej 
w lipnowskim utrzymywano po-
nad 4 tysiące owiec. Kryzys pogło-
wia nastąpił w początku lat 30., ale 
później ponownie odnotowaną 4,5 
tysiąca tych zwierząt. Po łąkach cha-
dzały wówczas owce ras merynos, 
karakuł, meryno-prekos czy rambu-
jet. W gospodarstwach chłopskich 
łatwiej było spotkać rasy mniej szla-
chetne - karnówki i świniarki. Świ-
niarka jest rodzimą, najbardziej pry-
mitywną z utrzymywanych w kraju 
ras owiec. Rasa ta została uznana 
za zaginioną w 1987 roku. Świad-
czy to o zamarciu hodowli owiec na 
polskich nizinach. Najwięcej owiec 
trzymano w Świętosławiu (440 ma-
cior) czy Wielgiem (230 macior). 
Owce trzymano na nieużytkach. 
Dla majątków ziemskich stanowiły 
one teren praktycznie wyłączony 
z produkcji rolnej, ale dla owiec były 
miejscami idealnymi. 

PW

      Hodowla

Zostały 
na halach

Choć w okresie II RP nie istnia-
ła cenzura prewencyjna, to ówczesne 
władze ochoczo wykorzystywały ist-
niejące w ustawodawstwie karnym 
przepisy, grożące karami więzienia 
lub grzywny za zniesławienie, znie-
wagę, „obrazę władzy, urzędu, lub 
wojska”, „rozpowszechnianie fałszy-
wych wiadomości”, „wyszydzanie 
Narodu lub Państwa”, względnie 
„podburzanie do obalenia istnieją-
cego ustroju państwa” albo nawoły-
wanie do popełnienia przestępstwa 
w celu represjonowania swoich kry-
tyków i przeciwników politycznych. 

Jednym z ciekawszych przykła-
dów przedwojennego orzecznictwa 
w sprawach o takie przestępstwa 
był wyrok, jaki w latach 30. zapadł 
wobec autora wypowiedzi, że „poli-
cja strzelała ludziom w plecy”. Choć 
skazany (za obrazę władzy) był 
w stanie udowodnić prawdziwość 
tego twierdzenia, Sąd Najwyższy 
uznał, iż przyzwolenie na to było-
by niedopuszczalne, gdyż…policja 
– jako taka –  nie może popełnić 
przestępstwa (choć może je popełnić 
konkretny policjant).

Po maju 1926 roku prasa, szcze-
gólnie ta prawicowa mocno uderza-
ła w Piłsudskiego. Na to władza nie 
mogła sobie pozwolić. Posunięto się 
więc do kon�skaty niektórych wydań 
gazet. I tak 16 sierpnia 1926 roku do 
kolportera lipnowskiego - Stanisła-
wa Kasperskiego zapukali policjanci, 
którzy przyszli zabrać ze sobą cały 
nakład „Gazety Warszawskiej”, która 
niepochlebnie wypowiedziała się na 
temat marszałka. Policjanci zabra-
li 21 gazet. Problem powstał, kiedy 
dowiedzieli się że większość gazet 
została już dostarczona mieszkań-
com Lipna, którzy byli jej prenume-
ratorami. Policjanci niewiele myśląc 
zabrali ze sklepu Kasperskiego listę 
prenumeratorów i odwiedzili każde-
go z prenumeratorów zabierając jego 
gazetę. Lipnowski przypadek nie był 
odosobniony, ale pierwszy w historii 
tego miasta po 1918 roku. 

W 1937 roku uchwalono ustawę 
o ochronie imienia Józefa Piłsudskie-
go. Jeden z jej zapisów mówił: „Kto 
uwłacza imieniu Józefa Piłsudskiego, 
podlega karze więzienia do lat 5". 

PW

Areną zawodów było Lip-
no. Do rywalizacji przystąpiło 
30 atletów. Ponieważ zachowały 
się wyniki tych zawodów może-
my prześledzić jak było z formą 
przedwojennych sportowców 
w Lipnie. W biegu sprinter-
skim na 100 metrów Jan Baran 
uzyskał czas 14 sekund. Obec-
ny rekord świata wynosi nieco 
ponad 9 sekund. Jan Baran był 
również zwycięzcą biegu na 400 
metrów z przeszkodami. Poko-
nał go w minutę i 14 sekund. Tą 
dyscyplinę trudno, porównać 
z obecną ponieważ nie wiemy 
jakie przeszkody rozstawiono na 
trasie biegu - czy były to płot-
ki, a może coś innego. Stefan 
Tarnowski, uczeń gimnazjum 
w Lipnie w skoku w dal osiągnął 
odległość 4,55 metra. Obecny 
rekord świata wynosi 8.95 m. 
Lubomir Jabłoński z wysokością 
1,40 m zwyciężył w konkurencji 
skoku wzwyż. Obecny rekord 
należy do Haviera Sotomaiora 
i wynosi 2,45 metra, ale należy 
wziąć pod uwagę, że lekkoatleta 
z Lipna z 1922 roku skakał w zu-
pełnie innym stylu niż dzisiejsi 
skoczkowie. Ci używają stylu 

zwanego flopem. W 1922 roku 
stosowano skok techniką noży-
cową lub obrotową. W rzucie 
dyskiem osiągnięto wynik 22.96 
metra. Zwyciężył ponownie Jan 
Baran. Dwa lata później Amery-
kanin Thomas Lieb rzucił dys-
kiem na odległość 47 metrów, 
czyli ponad dwa razy dalej niż 
atleta z Lipna. 

Niezależnie od wyników 
zawody w Lipnie przeszły do 
historii. Później były kolejne or-
ganizowane zarówno przez orga-
nizacje polskie, jak i żydowskie. 

Piotr

Wołyński

      Sport

Pierwsze takie biegi i skoki
20 maja 1922 roku - ta data jest znacząca w historii sportu 
na ziemi dobrzyńskiej. Właśnie wtedy odbyły się pierwsze 
po 1918 roku zawody lekkoatletyczne w okolicy. 
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      Piłka nożna

Kolejne mecze Ligi Orlika
Na boisku przy Zespole Placówek Oświatowych w Wielgiem odbywają się rozgrywki Ligi 
Orlika. Dziesięć drużyn  spotyka  się  co weekend  i  rozgrywa kolejne mecze. Po  sześciu 
kolejkach niepokonane są drużyny Agromlecz i WFT.

KSR Ogończyk Kikół prowadzi nabór do 
sekcji piłkarskiej kategorii „Orlik” chłop-
ców urodzonych w latach 2002/2003. Za-
interesowanych rodziców zapraszamy na 
zebranie organizacyjne, które odbędzie się 
w piątek 13 lipca o godzinie 17 00 przed salą 
sportową przy Zespole Szkół w Kikole.

      Nordic walking

Rajd z kijkami
W  niedzielę  8  lipca  odbył  się  II  Dobrzyński  Rajd  Nordic 
Walking  „Szlakami  Brudzeńskiego  Parku  Krajobrazowe-
go”. Grupa DCSiT z przyjemnością zwiedzała malownicze 
zakątki, by wyprawę zakończyć grillowaniem.

Mecze odbywają się w sobo-
ty i niedziele, system rozgrywek 
przewiduje spotkania każdego 
z każdym. Organizatorem Ligi 
Orlika jest Marlena Tłuchowska. 
W miniony weekend, a także ty-
dzień wcześniej rozegrano łącznie 
cztery kolejki. Po sześciu meczach 
komplet punktów zachowują dwie 
ekipy: Agromlecz i WFT.

Składy najlepszych drużyn:
Agromlecz: Mroczkowski 

Michał, Zaborowski Paweł, Piotr-
kiewicz Sławomir, Groszkiewicz 
Dariusz, Bartczak Rafał, Bartczak 
Jan, Borkowski Sławomir, Majew-
ski Dariusz, Sadowski Dariusz.

WFT: Paweł Pawlicki, Jakub 
Kępa, Dawid Matera, Przemysław 
Kosowski, Adrian Paszyński, Łu-
kasz Maciejewski, Sebastian Rani-
szewski, Sebastian Paszyński.

Wyniki spotkań:

3 kolejka:

1. Demony sexu - Nasienie Buhai  3:0
2. Lunetek Team - San Marino    5:3
3. Zjawionka Wylazłowo - Agromlecz 
0:4
4. Zakrzewo - WFT  4:10
5. Oldboye - Kasztany  4:2
4 kolejka:

1. Zjawionka Wylazłowo - Kasztany  
3:4
2. Agromlecz- San Marino 3:2
3. Oldboye - WFT  2:8
4. Lunetek Team - Nasienie Buhai 3:0
5. Zakrzewo - Demony sexu 6:4
5 kolejka:

1. Agromlecz- Nasienie Buhai  3:0
2. Lunetek Team - Zakrzewo  9:3
3. Kasztany - WFT    3:4
4. Zjawionka Wylazłowo - San Mari-
no  3:2
5. Oldboye - Demony Sexu   8:1
6 kolejka:

1. Zjawionka Wylazłowo - WFT   1:4
2. San Marino - Nasienie Buhai   3:0
3. Kasztany - Demony Sexu          1:4
4. Agromlecz - Zakrzewo              9:1
5. Oldboye - Lunetek Team          1:4

(ak), Fot. Nadesłane

Tabela po sześciu kolejkach:

WFT: Paweł Pawlicki, Jakub Kępa, Dawid Matera, Ê
Przemysław Kosowski, Adrian Paszyński, Łukasz Macie-

jewski, Sebastian Raniszewski, Sebastian Paszyński

Kasztany: Sobiech Artur, Zapiec Piotr, Brzezicki Piotr, de Rosset Aleksander, Ê
Gancarz Jakub, Kiniorski Maciej, Łaszewski Kamil, de Rosset Jakub, Ê

Zapiec Dawid.

Oldboye: Wiesław Dydak, Marek Celmer, Radosław Siedlecki, 
Ryszard Kurowski, Rafał Paszyński, Adam Brywczyński, Ê

Mariusz Przybyszewski, Kamil Dydak, Marcin Brzozowski

Organizatorami wyprawy 
było Dobrzyńskie Centrum Spor-
tu i Turystyki, reprezentowane 
przez instruktora Nordic Walking 
– Piotra Wyszyńskiego oraz Ku-
jawsko-Dobrzyńska Organizacja 
Turystyczna, której przedstawi-
cielem był Łukasz Wasilewski. Na 
starcie wycieczki zameldowało 
się 12 uczestników. Każdy wypo-
sażony w charakterystyczne kijki, 
wodę i uśmiech na twarzy wyru-
szył w drogę.

Organizatorzy przygotowali 
8-kilometrową trasę przebiegają-
cą w dolinie rzeki Skrwy. Malow-
niczy krajobraz Brudzeńskiego 
Parku wielu osobom przypadł do 
gustu, a momentami przepiękne 
widoki sprawiały, że nikt nie my-

ślał o zmęczeniu. Po wędrówce 
wszyscy cali i zdrowi dotarli do 
ośrodka w Cierszewie, gdzie cze-
kał już grill z kiełbaskami.

Odbyła się też część o�cjalna, 
w której to burmistrz Dobrzynia 
nad Wisłą Ryszard Dobieszewski 
oraz Dyrektor DCSiT Stanisław 
Niekraś wręczyli dyplomy uznania 
za udział w rajdzie. Organizatorzy 
mają nadzieję, że ten miło spędzo-
ny czas z pożytkiem dla zdrowia 
na długo pozostanie w pamięci 
uczestników, a ich trud i samoza-
parcie w dążeniu do celu sprawi, 
że jeszcze więcej osób zdecyduje 
się dołączyć do grupy.

(ak), 

Fot. Nadesłane
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      Siatkówka

Lenie Wielkie 

liderem spartakiady
W Dobrzyniu nad Wisłą odbywa się Spartakiada Sołectw, 
w  której  udział  biorą  zawodnicy  zamieszkali  na  terenie 
gminy Dobrzyń nad Wisłą. Po trzech konkurencjach prowa-
dzi reprezentacji Lenia Wielkiego.

      Piłka nożna

Mień planuje wzmocnienia
Postawienie na trenera z Włocławka ma dać nie tylko dobrą jakość, ale i rozeznanie na 
rynku sąsiedniego powiatu. Mień Lipno chce się wzmocnić kilkoma piłkarzami, by wal-
czyć o środek tabeli w czwartej lidze.

Trzecia odsłona z cyklu „Spar-
takiada Sołectw” już za nami. Tym 
razem na boisku przy przystani 
wiślanej w Dobrzyniu nad Wisłą 
rywalizowano w piłkę siatkową 
plażową. Do rozgrywek zgłosiło się 
pięć par: po dwie z Dyblina i Lenia 
Wielkiego oraz jedna z Chalina. 

Organizatorom i uczestnikom do-
pisała piękna pogoda. Upał i lekki 
wiaterek wyciskał ostatnie poty 
z uczestników turnieju. Mecze ro-
zegrano systemem „każdy z każ-
dym”. Najlepsi otrzymali okolicz-
nościowe dyplomy.

(ak) Fot. Nadesłane

Punktacja sołectw po trzech rozegranych dyscyplinach:

Wyniki turnieju:

Przedmeczowa zbiórka zawodników

 Zawodnicy w akcji...

... a także z laurami

Podpisano kontrakt z tre-
nerem Wojciechem Rojewskim. 
Nowy szkoleniowiec zmienił na 
ławce lipnowskiego klubu Jana 
Błaszczyka, który co prawda osią-
gnął zakładany cel, a więc wy-
walczył awans do wyższej klasy 
rozgrywkowej, ale jednak styl 
prowadzonej przez niego druży-
ny mógł być lepszy. Władze Mie-
nia Błaszczykowi podziękowali, 
stawiając na Rojewskiego. Za tym 
drugim przemawia duże już do-
świadczenie i dobre rozeznanie na 
rynku sąsiedniego powiatu wło-
cławskiego.

- To jest bardzo zdolny tre-
ner z Włocławka, skąd zawodnicy 
z Lisotą na czele stanowili o sile 
naszej ekipy na wiosnę. Liczymy 
na zacieśnienie współpracy z dru-
żynami z Włocławka i tamtego 
regionu, możliwe, że uda się spro-
wadzić kolejnych piłkarzy stamtąd 
– przyznaje prezes Mienia Krzysz-
tof Grzywiński.

Nasz nowy trener prowadził 
Włocłavię w trzeciej lidze, a ostat-
nio młody zespół Lidera, z którym 
osiągnął dobre trzecie miejsce na 
koniec sezonu. O jego zatrud-
nieniu zdecydowały koszty oraz 
koncepcja wzmacniania składu 
– dodał Grzywiński. – Trenerowi 
Błaszczykowi bardzo dziękujemy, 

bo wykonał swoje zadanie – przy-
znał prezes Mienia.

W Lipnie liczą na wzmoc-
nienia, potrzebnych będzie m.in. 
dwóch młodzieżowców. - Zapro-
siliśmy na testy dwóch graczy Wi-
chra Wielgie. Trener obserwując 
ich pracę i oceniając umiejętności, 
określi ich przydatność do ze-
społu. Zobaczymy jak się sprawy 
potoczą, ale wzmocnienia są ko-
nieczne – dodał Grzywiński.

Cel Mienia jest jasny, chodzi 
o pewne utrzymanie się w bar-
dzo silnej czwartej lidze. Spełnie-
niem oczekiwań będzie zajęcie 
miejsca w środku tabeli. Mocni 
rywale z Włocławka, Brodnicy, 
Inowrocławia, Janikowa i wie-

lu innych nakazuje ostrożność 
w podchodzeniu do wyników ze-
społu. – Pewne jest tylko jedno. 
To, że będziemy walczyć o punkty 
w każdym meczu – podsumowuje 
prezes Mienia.

Drużyna przygotowania do 
nowego sezonu rozpoczęła 9 lipca. 
Znamy też plan pierwszych gier 
kontrolnych Mienia. Pierwszym 
rywalem ma być Cukrownik Fa-
bianki (14 lipca), tydzień później 
Drwęca Golub-Dobrzyń, 25 lipca 
odbędzie się mecz ze Startem Ra-
dziejów, 28 lipca z Kasztelanem 
Sierpc, zaś już w sierpniu z Pro-
mieniem Kowalewo.

Tekst i fot. 

Andrzej Korpalski

Tak piłkarze z Lipna cieszyli się z awansu do czwartej ligi, oby grając w niej, Ê
mieli równie dobre humory…

Emocje piłkarskie po Euro 
jeszcze nie opadły, a za nami ko-
lejny turniej w piłkę nożną. Tym 
razem, prawdziwych piłkarzy za-
stąpili gracze komputerowi. Do 
turnieju zgłosiło się 16 uczestni-
ków. Rywalizowali w parach. Po 
kilku godzinach zmagań wyłonio-
no zwycięską trójkę. Najlepszym 
okazał się Mateusz Kitler, dla któ-
rego to już nie pierwsze zwycię-
stwo. Drugie miejsce zajął Marcel 
Wojciechowski, a trzecie Patryk 
Kitler. 

Dla zwycięzców przewidziane 
były nagrody, w postaci gier kom-
puterowych, które ufundowali; 
Mariusz Głąb, z �rmy kompute-
rowej TRYTONIK oraz Arkadiusz 
Uryga ze sklepu z grami konsolo-
wymi PERS-GAMES”, w Lipnie. 

Turniej gier konsolowych pod 
hasłem „Granie na wielkim ekra-
nie” rozgrywany jest cyklicznie 
i cieszy się coraz większą popular-

nością. Młodzi mieszkańcy chęt-
nie biorą udział w tych rozgryw-
kach, dobrze się przy tym bawiąc. 

      Lipno

Piłkarska uczta w kinie
W piątek, w  lipnowskim kinie Nawojka, odbył się kolejny  turniej gier konsolowych, któ-
ry zorganizowało Miejskie Centrum Kulturalne. Uczestnicy sprawdzili swoje umiejętności 
w grze FIFA 12. 

Zwycięzcy otrzymali nagrody w postaci gier komputerowych oraz pamiątkowe 
dyplomy 

Nawet w czasie wakacji, chętnych 
do gry nie brakuję. 

Tekst i fot. PW
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